
W związku z dynamicznym rozwojem działu reklamy 
poszukujemy osoby na stanowisko: 

SPECJALISTA DS. SPRZEDAŻY 
POWIERZCHNI REKLAMOWEJ 
Do obowiązków osoby zatrudnionej na tym stanowisku 
należeć będzie: 

- �Pozyskiwanie reklamodawców do wydań papierowych 
i internetowych  

- �Budowanie bazy Klientów, monitorowanie ich potrzeb 
i tworzenie bazy kontaktów

- �Przygotowanie ofert handlowych, prowadzenie 
negocjacji i podpisywanie umów 

-  Dbałość o dobry wizerunek gazety
Od kandydatów oczekujemy: doświadczenia w sprzedaży po-
wierzchni reklamowych; prawa jazdy kat.B

  Prosimy o przesyłanie CV na adres: 
z.piechowska@przegladpiaseczynski.pl
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B udowa mostów na dwóch uli-
cach w miejsce dotychczasowych 

przepustów i zamknięcie terenu dla 
ruchu samochodowego niemalże od-
cięło go od świata. Część z nas jeździ 
naokoło, inni znaleźli jakieś lokalne 

dróżki służące za objazdy, lub – ko-
niec końców – tkwią w tworzących 
się z tego tytułu korkach. To jednak 
nie koniec...

Fatalne w skutkach pozostawienie 
świateł pomarańczowych na skrzyżo-

waniach Jana Pawła II z Powstańców 
Warszawy oraz z Dworcową tylko ten 
chaos potęguje. W rozmowie z kilku-
nastoma kierowcami, którzy mają co-
dziennie nieprzyjemność poruszania 
się tym rejonem, wyłania się zręb za-
mysłu – niestety niedokończony i nie-
dopracowany. Jeżeli bowiem przyjąć,

dokończenie na str. 3

 Sfinansowano przez KWW Józefa Zalewskiego i Centrum
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\\\   �Nie takie Halloween straszne, 
nowa, świecka tradycja 
– str. 5

\\\   �O filmach, widzach, działaniach 
i planach związanych z Kinem 
Uciecha rozmawiamy z Natalią 
Łozowską-Kowalską – str. 7

\\\   �Burmistrz jest tylko jeden, 
odpowiedzi kandydatów 
na nasze pytania – str. 2

Od kilku miesięcy ulica Wojska Polskiego przypomina bardziej 
miasteczko duchów na dzikim zachodzie niż ruchliwą arterię 
w centrum Piaseczna.
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Z godnie z zapowiedzią zadali-
śmy kandydatom na burmi-

strza dwa pytania:

Pytanie 1: Wykształcenie i doro-
bek zawodowy
Pytanie 2: Doświadczenie w pracy 
społecznej i samorządowej

Piotr Kandyba
1. Ukończyłem studia na Akademii 
Rolniczo-Technicznej w Olsztynie 
o specjalności technologia żyw-
ności oraz studia podyplomowe 
z tytułem międzynarodowym MBA  
(Master of Business Administra-
tion) ze Szkoły Głównej Handlowej 
w Warszawie i z Minnesota Univer-
sity z USA.
Od ponad 20 lat zajmuję się zarzą-
dzaniem i restrukturyzacją firm, od 
szwedzkiej firmy Tetra Pak, byłem 
Dyrektorem Generalnym w brytyj-
skim konsorcjum APV, a od ponad 5 
lat pracuję w GEA Westfalia Polska 
na stanowisku Dyrektora Zarządza-
jącego.

2. Przez okres tej kadencji jako 
radny powiatu postawiłem sobie 
za cel pokazanie innego wymiaru 
samorządu, zbudowanego z pozy-
tywnych działań, uczciwości, ak-
tywności przez 4 lata, a nie tuż 
przed wyborami.
Współpracuję aktywnie z wieloma 
organizacjami, m.in. Stowarzysze-
niem Dobra Wola, Towarzystwem 
Przyjaciół Piaseczna, Towarzy-
stwem Przyjaciół Zalesia Dolnego, 
Młodzieżową Radą Gminy Piasecz-
no. Akcją „Czysty Park” zainicjowa-
łem powstanie portalu, a w kon-
sekwencji stowarzyszenia i ruchu 
miejskiego WspólneRazem.

ZDZISŁAW LIS
1. Urodzony w 1950 r., żonaty, ma 
dwójkę dorosłych dzieci i dwóch 
wnuków. Absolwent Wydziału Me-
chaniki Precyzyjnej Politechniki 
Warszawskiej. Od 1985 do 2000 
roku pracował w Polkolorze, po-
tem wyjechał na 4,5 roku do USA. 
Po powrocie zatrudniony w zakła-
dzie Thomson Multimedia Polska. 
Jako inżynier projektu nadzoro-
wał zadania inwestycyjne w hucie 

szkła. Z zamiłowania sportowiec. 
Uwielbia majsterkowanie i litera-
turę sensacyjną.

2. W latach 2008-2009 pełnił 
funkcję II Zastępcy Burmistrza. Od 
grudnia 2010 roku pełni funkcję 
Burmistrza Miasta i Gminy Pia-
seczno.

Wojciech Ołdakowski
Lat 38.
1. W 2001 roku ukończyłem studia 
na Wydziale Historycznym Uniwer-
sytetu Warszawskiego. A w 2004 
roku, po śmierci ojca, przejąłem 
prowadzenie gospodarstwa rol-
nego, co stanowi moją największą 
życiową pasję.

2. Od 2006 roku jestem Radnym 
Powiatu Piaseczyńskiego. Jako rad-
ny i przewodniczący różnych komi-
sji Rady Powiatu oraz jako działacz 
organizacji rolniczych wspieram 
wszelkie działania na rzecz miesz-
kańców mojej okolicy.
Od 2007 roku jestem członkiem 
Prawa i Sprawiedliwości. W latach 
2008 i 2010-2012 byłem prze-
wodniczącym gminnego komitetu 
PiS w Piasecznie, a od 2012 roku 
jestem pełnomocnikiem PiS w Po-
wiecie Piaseczyńskim.

dr Barbara 
Rudzińska-Mękal
1. Ekspert w zakresie pozyskiwania 
funduszy z Unii Europejskiej; reali-
zacji, rozliczania i kontroli projek-
tów prowadzonych przez jednostki 
samorządu terytorialnego;
Doradca w Narodowym Funduszu 
Ochrony Środowiska i Gospodarki 
Wodnej;

Certyfikowany specjalista zarzą-
dzania projektami;
Członek komitetu Krajowej Izby 
Gospodarczej;
Wieloletni wykładowca akademi-
cki z tytułem naukowym doktor, 
rozpoczęta praca habilitacyjna 
w zakresie zarządzania finansami 
w jednostkach samorządu teryto-
rialnego.

2. Przewodnicząca Rady Powiatu 
Piaseczyńskiego w latach 2006-
2010;
Radna Sejmiku Województwa Ma-
zowieckiego IV kadencji w latach 
2010-2014; wiceprzewodnicząca 
Komisji Ochrony Środowiska i czło-
nek Komisji Budżetu i Finansów.
Moją działalność społeczną uho-
norowali:
Związek Emerytów, Rencistów i In-
walidów;
Towarzystwo Przyjaciół Dzieci;
Zespół Szkół nr 2 im. Emilii Plater 
w Piasecznie.

Mariusz Słowik
1. Ukończył Aplikację Prokura-
torską i trzy kierunki: mgr prawa, 
mgr ekonomii i mgr administracji 
publicznej. Absolwent Uniwersy-
tetu Warszawskiego, Katolickie-
go Uniwersytetu Lubelskiego 
i Wyższej Szkoły Ekonomicznej. 

Tematem wszystkich trzech prac 
magisterskich było Piaseczno tj. 
„Prawo miejscowe Gminy Piasecz-
no”, „Organy Gminy w procesie 
legislacyjnym w świetle orzecz-
nictwa” oraz „Przedsiębiorczość 
i aktywizacja gospodarcza Gminy 
Piaseczno”. Adwokat – wspólnik 
Kancelarii Adwokackiej Hananim, 

Gałacki & Słowik posiadającej biu-
ra w Warszawie, Olsztynie i Pia-
secznie.
2. Od 16 lat jest nieprzerwanie 
Radnym. W tym okresie zdobył 
duże doświadczenie m.in. jako Se-
kretarz Powiatu Piaseczyńskiego, 
Wiceprzewodniczący Rady i Prze-
wodniczący Komisji Rewizyjnej. 
Jest twórcą i liderem Klubu Roz-
woju, który jest jednym z najwięk-
szych stowarzyszeń lokalnych, od 
kilku kadencji przekraczających 
próg wyborczy i posiadających re-
prezentację w radzie powiatu i ra-
dach gmin. Pełnił również szereg 
innych funkcji m.in. wiceprezesa 
Klubu Sportowego Victoria i człon-
ka zarządu wielu społecznych ko-
mitetów budowy (hali sportowej, 
szkoły, kanalizacji itp.).

JÓZEF ZALEWSKI
Lat 58. 
1. Wykształcenie wyższe: UW, ma-
gister etnografii. Studia podyplo-
mowe: UW, Centrum Studiów Sa-
morządu Terytorialnego i Rozwoju 
Lokalnego. Zastępca Dyrektora ds. 
Projektów Inwestycyjnych w IDS–
BUD Sp. z o. o. Dyrektor Biura Na-
czelnego Komitetu Wykonawczego 
Polskiego Stronnictwa Ludowego. 
Doradca w Gabinecie Politycznym 
Wicepremiera, Ministra Gospodar-
ki. Kursy z zakresu prawa admini-
stracyjnego, zamówień i finansów 
publicznych, obrony cywilnej i za-
rządzania kryzysowego.

2. W latach 1994-2001 zastępca 
Burmistrza Miasta i Gminy Pia-
seczno. Od roku 2001 do 2010 
Burmistrz Miasta i Gminy Pia-
seczno. Prezes Zarządu Oddziału 
Miejsko-Gminnego OSP RP w Pia-
secznie. Członek Prezydium Za-
rządu Oddziału Powiatowego OSP 
RP w Piasecznie. Radny Powiatu 
Piaseczyńskiego IV kadencji – 
Przewodniczący Komisji Strategii 
Gospodarczej. Odznaczony m.in. 
Złotym Krzyżem Zasługi, Złotym 
Medalem „Za Zasługi Dla Pożarni-
ctwa”, Złotym Medalem „Za Zasługi 
Dla Obronności Kraju”.

Red.

Burmistrz jest tylko jeden
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Redakcja nie zwraca niezamówionych materiałów.  
Zastrzega sobie prawo do skrótów.
Naklad 25 000 egzemplarzy. Zasięg Powiat Piaseczyński
Część dochodu z reklam przekazujemy fundacji  
Ewy Lubianiec Pomóż Dorosnąć.

Aby zostać najważniejszą 
osobą w gminie, w poprzednich 
wyborach, urzędujący burmistrz 
potrzebował zebrać niecałe osiem 
i pół tysiąca głosów. Dużo to i mało 
biorąc pod uwagę, że mieszkamy 
w gminie, w której uprawnionych 
do głosowania jest ponad 50 
tysięcy mieszkańców. Trudno 
dziś z niezachwianą pewnością 
przewidzieć, ile głosów potrzeba 
będzie tym razem. Wiemy już za to, 
kto wystartuje w wyścigu do fotela 
burmistrza.

Dziekanowski Paweł. KWW Projekt 
Piaseczno. Zdecydowanie największe 
zaskoczenie na liście kandydatów. 

Kandyba Piotr. KWW WspólneRazem. 
W poprzednich wyborach startując 
z szóstego miejsca na liście, uzyskał 
drugi wynik do rady powiatu, 
zostając tym samym radnym. 

Lis Zdzisław. Urzędujący burmistrz. 
KW Platforma Obywatelska. 
W poprzednich wyborach uzyskał 
w pierwszej turze ponad sześć 
tysięcy (6130), zaś w drugiej ponad 
osiem tysięcy głosów (8490), co 
zapewniło mu wygraną.

Ołdakowski Wojciech. KW Prawo 
i Sprawiedliwość. W poprzednich 
wyborach zdobył mandat radnego 
powiatu, startując z pierwszego 
miejsca listy. W tym roku jest 
kandydatem tej partii 
na najwyższy urząd w mieście. 

Rudzińska-Mękal Barbara. 
KW Mazowiecka Wspólnota 
Samorządowa. Kandydatka 
na burmistrza miasta sprzed 
czterech lat. Niemal cztery tysiące 
głosów (3935), które zdobyła 
w pierwszej turze, 
dały jej wówczas trzecie miejsce.

Słowik Mariusz. KWW Klub Rozwoju. 
W poprzednich jak i w obecnych 
wyborach startuje 
z hasłem „adwokat burmistrzem”. 
Cztery lata temu uzyskał niecałe trzy 
tysiące głosów (2702). 

Zalewski Józef. Były burmistrz. 
KWW Józefa Zalewskiego i Centrum. 
W poprzednich wyborach uzyskał 
pięć i pół tysiąca głosów (5554) 
i znalazł się w drugiej turze, w której  
powiększył swój wynik  o 553 głosy 
(6107), co nie wystarczyło 
do sukcesu.
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dokończenie ze str. 1
że objazd ma być maksymalnie droż-
ny i Jana Pawła II ma być w pewien 
sposób uprzywilejowana, to dlaczego 
pomarańczowe światła nie palą się 
też na skrzyżowaniu z Wojska Pol-
skiego? Z drugiej strony, mrugająca 
sygnalizacja w dramatyczny sposób 
utrudnia wyjazd czy to z Powstań-
ców Warszawy, czy to z Jarząbka, a 
poranny czy popołudniowy korek na 
Dworcowej potrafi ciągnąć się daleko 
za Nadarzyńską.

W wakacje było nas mniej na dro-
gach, stąd nie było aż tak ciężko. Od 
początku września aut przybyło i zro-
biło się wyraźnie ciaśniej, ale – chcąc 
nie chcąc – przywykliśmy. Dziś oka-

zuje się, że to jeszcze nie wszystko, co 
czeka nas na piaseczyńskich drogach, 
szykują się kolejne remonty. Żeby by-
ła jasność – nikt raczej samej idei re-
montów (bardzo potrzebnych, jak w 
przypadku Mleczarskiej) nie będzie 
negował, ale wypada tylko stwierdzić, 
że jednoczesne zablokowanie kilku 
arterii w Piasecznie nie jest najbar-
dziej fortunnym zabiegiem...

Przyblokowanie ulicy Dworcowej, 
która stanowi objazd Wojska Polskie-
go, może mieć niekorzystny wpływ na 
ruch przez miasto. Prace prowadzone 
na poboczu drogi nie przeszkodzą co 
prawda ruchowi skuterów, ale au-
tobusy będą mijały się z trudnością, 
jeśli nie zostanie wprowadzony ruch 
wahadłowy. Z kolei sygnalizowane już 
znakami drogowymi prace na Mle-
czarskiej utrudnią jeszcze bardziej 
dojazd z Warszawy – wszak była to w 
miarę sprawna alternatywa dla stania 
w korku od Energetycznej czy nawet 
od wysokości Auchan.

Nie pozostaje nam nic innego, jak 
cieszyć się z remontów i mieć nadzie-
ję, że w pracach nie wystąpią żadne 
opóźnienia czy komplikacje. I że w tak 
zwanym międzyczasie nikt nie wpad-
nie na pomysł np. remontu skrzyżo-
wania Jana Pawła II i Puławskiej...

Krzysztof Dynowski

Kłopotliwe remonty Gmina Prażmów już drugi raz pozy-
skała środki wspomagające prace 
związane z usuwaniem wyrobów 
zawierających azbest. 

G mina chce doprowadzić do stop-
niowej eliminacji wyrobów za-

wierających azbest. Ma na celu jego 
bezpieczne składowanie i prawidło-
we unieszkodliwianie zgodne z prze-
pisami prawa. Dzięki temu zmniejszy 
się emisja włókien azbestu do środo-

wiska. W rezultacie wyeliminowane 
zostaną negatywne skutki zdrowotne 
u mieszkańców budynków zawierają-
cych azbest.

Gmina Prażmów uzyskała dofi-
nansowanie z Wojewódzkiego Fundu-
szu Ochrony Środowiska i Gospodarki 
Wodnej w Warszawie oraz z Narodo-
wego Funduszu Ochrony Środowiska 
i Gospodarki Wodnej. Łączna kwota 
dotacji to 13 500 zł.

� Red.

W Parku Zdrojowym w Konstanci-
nie-Jeziornie pojawi się lodowisko.

P rawdopodobnie przed Bożym Na-
rodzeniem otwarte będzie lodo-

wisko ze sztuczną taflą, wypożyczal-
nią łyżew i kawiarenką. Lodowisko 
pojawić się miało w ubiegłym roku na 
boisku Zespołu Szkół nr 1. Niestety, w 
budżecie gminy brakowało pieniędzy. 
W tym roku Rada Miejska ponownie 
rozpatrzy sprawę sfinansowania lo-
dowiska. Na najbliższej sesji, która 
odbędzie się 22 października, zosta-
nie poruszony temat sztucznego lodo-
wiska. Decyzję w tej sprawie poznamy 
prawdopodobnie tego dnia. 

Jeśli samorząd wyrazi zgodę na 
lodowisko, będzie musiał zakupić nie-
zbędny sprzęt, który pozwoli korzy-
stać z tafli przy dodatkich tempera-
turach. Lodowisko ma być oświetlone. 
Łyżwiarze będą mogli szusować przy 
dźwiękach muzyki, a w przerwach 
czekać na nich będzie gorąca czeko-
lada i przekąski. 

Mieszkańcy Konstancina-Jeziorny 
będą mogli skorzystać z lodowiska 
za darmo. Także turyści i mieszkańcy 
sąsiednich gmin mogą liczyć na dar-
mowe wejścia.

Fot. źródło 
 www. konstancin24.eu/news.php

Kolejna sesja Rady Miejskiej w Pia-
secznie odbędzie się 29 październi-
ka 2014 roku.

B ędzie to już 52 sesja Rady. O go-
dzinie 9.30 w sali konferencyjnej 

Urzędu Miasta i Gminy Piaseczno, 
przy ul. Kościuszki 5 rozpoczną się 

obrady. Radni skupią się na uchwa-
leniu zmian Studium Uwarunkowań 
i Kierunków Zagospodarowania Prze-
strzennego Miasta i Gminy Piaseczno. 
Porządek obrad można zobaczyć na 
stronie internetowej gminy Piasecz-
no.

Red.

Z łotym Krzyżem Zasługi uhonoro-
wano Wandę Banaszewską, przed-

stawicielkę No Bell Szkoły Podstawo-
wej Montessori w Konstancinie-Jezior-

nie. Jest ona dydaktykiem z czterdzie-
stotrzyletnim stażem pracy. Jej wkład 
został doceniony 10 października. 

Red.

Dofinansowanie usuwania azbestu

Lodowisko w Konstancinie

Sesja Rady Miejskiej

Złoty Krzyż Zasługi

Boisko przy Zespole Szkół nr 1 – tu miało pojawić się boisko rok temu

Zielona energia - to dobra inwestycja
Szanowni Państwo, gratulujemy tym z Was, którzy wzięli udział w spotka-
niu informacyjnym na temat zarabiania na elektrowniach wiatrowych, które 
zorganizowaliśmy we czwartek w Centrum Biznesu w Piasecznie. 

Podczas spotkania przedstawiciele firmy Pracownia Finansowa przedsta-
wili możliwości objęcia udziałów w budujących się elektrowniach i dowiedli 
że obecnie mamy najlepszy moment na dołączenie się do tego biznesu. 

Tych z Państwa, którzy nie mogli do nas dotrzeć fizycznie 
we czwartek, Pracownia Finansowa zaprasza do udziału 

w prezentacji on-line, która odbędzie się 
we wtorek 28 października o godz. 20:00. 

Rezerwacja miejsc na stronie: www.ekologiczna7.pl

Podczas spotkania
s dowiesz się dlaczego warto inwestować w elektrownie wiatrowe
s pokażemy jak czerpać rok w rok ponadprzeciętne zyski z produkcji „zielonej” energii
s przedstawimy biznesplan inwestycji
s dowiesz się jak zostać udziałowcem elektrowni wiatrowej
s omówimy ryzyka i sposoby zabezpieczenia inwestycji
s poznasz czas trwania i możliwości wyjścia z inwestycji
s odpowiemy na Twoje pytania i wątpliwości

To już siódma ekologiczna elektrownia wiatrowa w której udział państwu proponujemy. 
Warto pamiętać, że ilość atrakcyjnych lokalizacji pod elektrownie wiatrowe w Polsce się 
zmniejsza. W przyszłości nie będzie też możliwości uzyskania dotacji, tak jak dzieje się 
to obecnie. Zmianie ulegnie też system dopłat do zielonej energii dla elektrowni budowa-
nych po 2016 roku, dlatego warto już teraz zarezerwować sobie miejsce w projekcie, 
który będzie oddany do użytku najpóźniej w 2015 roku.

A R T Y K U Ł S P O N S O R O W A N Y
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Podczas konferencji z okazji 25-lecia Oświaty Niezależnej w Polsce 
przyznano odznaczenia zasłużonym dla rozwoju oświaty.
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O sprawie rozbudowy Auchan 
mówi się w Piasecznie od 
dawna. 

K westia sprzedania bądź nie działek 
gminnych inwestorowi to jedno, 

potencjalne kino, którego powstanie 
uzależnione jest od wykupu odpo-
wiedniej powierzchni pod zabudowę 
to drugie. W klinczu z zablokowaną (na 
razie) możliwością wyjazdu poprzez 
Tukanów i mającym być realizowanym 
przez powiat wyjazdem na Energetycz-
ną, na tyłach szkoły policji, na pierwszy 
plan wychodzi ulica Geodetów.

Podniesiony na ostatniej sesji ra-
dy miejskiej temat ulicy Geodetów w 
aspekcie rozbudowy Auchan wzbudził 
silną reakcję wśród radnych z terenu Jó-
zefosławia. Nadal nie ma zgody pomię-
dzy urzędem a inwestorem na jedną 
wersję wyjazdu z centrum handlowego 
– negocjacje trwają. Główny problem w 
tym, że rozwiązanie najlepsze dla klien-
tów centrum handlowego bardzo moc-
no zblokuje wyjazd na Puławską miesz-
kańcom Józefosławia. Model odwrotny 
promuje mieszkańców, zaś klientom 
pozostawia wygodny bezpośredni wy-
jazd z parkingu na Puławską w stronę 
Warszawy lub ślimak do Piaseczna i 
ciężki wyjazd na Geodetów.

Na wspomnianej sesji pojawiły się 
nawet głosy o tym, aby ulicę Geodetów 
zupełnie zamknąć od strony Auchan i 
nie wpuszczać tam ruchu generowa-

nego przez klientów, który zwiększy 
się w znaczący sposób po planowanej 
rozbudowie. Jakkolwiek ten pomysł 
trzeba przyjąć za skrajny i szanse na 
jego realizację są niewielkie, pokazuje 
on determinację radnych w zapewnie-
niu wygodnego wyjazdu mieszkańcom.

Na marginesie tej dyskusji warto 
zauważyć jeszcze jeden, bardziej glo-
balny fakt. Otóż w interesie, czy nawet 
w marzeniach wielu z nas, była i jest 
duża galeria z kinem, do której nie trze-
ba jeździć kilkanaście kilometrów, do 
której można przejść się spacerem albo 
podjechać rowerem. Nadzieje te rozbu-
dzała inwestycja „irlandczyków” (pla-
nowana przy Energetycznej za Fashion 
House), która mimo zapowiedzi nie do-
szła w końcu do skutku. Przyszedł czas 
na Auchan i ich propozycję, w której 
kino stanowi od dawna języczek uwa-
gi. Oczywiście w pierwszym odruchu 
wielu zawoła, że gmina powinna wyjść 
naprzeciw oczekiwaniom i możliwoś-
ciom inwestora, wspomóc działania ad-
ministracyjne, wspólnie wypracować 
koncepcje i projekty odpowiednich roz-
wiązań komunikacyjnych. Ale: inwestor 
też o tym wie. Często będzie starał się, 
poprzez różne formy nacisku, uzyskać 
dużo więcej, niż wynikałoby to z inte-
resu społecznego danej inwestycji. A 
urząd, myśląc o klientach kina i galerii, 
musi też wziąć pod uwagę dobro oko-
licznych mieszkańców i wszystkie te 
racje w jakiś sposób pogodzić...

Krzysztof Dynowski

R E K L A M A

R E K L A M A

Już gotowe!

Już gotowe!

 Sprostowanie

W artykule sponsorowanym pt. „Półprawda to całe kłamstwo” zamieszczonym w Przeglądzie Piaseczyńskim  nr 
39(2)2014 z dnia 15 października 2014 r. padło stwierdzenie, że w czasie kadencji wójta Pruszczyka gmina zdobyła 
drugie miejsce w kraju wśród gmin wiejskich, jeśli chodzi o wysokość wypłaconej „13”wójtowi o czym pisał „Fakt”. 
Stwierdzenie to jest nieścisłe i wymaga sprostowania poprzez wyjaśnienie, że w „Fakcie” nie było rankingu wysokości 
„13” dla wójtów, ale podano jedynie przykładowe wysokości „13” i według tych przykładowych wypłat wójt gminy 
Prażmów lokował się na drugiej pozycji.

KKW Nasza Gmina Prażmów przeprasza za  nieścisłość.

Auchan a Geodetów

BAL SYLWESTROWY 
380 zł od pary  l  4 dania gorące, przekąski 
Pokaz sztucznych ogni  l  Gości będzie bawił 
zespół QUATRO  l  Zabawa od 20 do  6 rano

Sala GAJA, ul. Sadowa 16 A, Baszkówka k. Głoskowa
tel. (22) 757 80 77 (wieczorem), kom. 697 10 90 10

poczta@domgaja.pl * www.domgaja.pl 

 Gabinet Psychoterapii
mgr Anna Suchan

s Psychoterapia s Konsultacje 
s Wsparcie s Rozwój osobisty

Warszawa, ul. Nowowiejska 10
tel. 509 868 214

Mieszkańcy gminy Konstancin-
-Jeziorna, którzy ukończyli 55. rok 
życia oraz wychowankowie domu 
dziecka mogą skorzystać z bez-
płatnych szczepień przeciw gry-
pie. Akcję finansuje konstanciński 
samorząd.

Sezon grypowy zbliża się do nas 
wielkimi krokami. To dobry mo-

ment, żeby się zaszczepić. Mieszkańcy 
gminy Konstancina-Jeziorny, którzy 
ukończyli 55 lat, a także wychowan-
kowie z domu dziecka zamieszkują-
cy na terenie naszej gminy mogą to 
zrobić bezpłatnie. Do skorzystania z 
darmowych szczepień zachęca kon-
stanciński magistrat. Akcja jest finan-

sowana przez samorząd w ramach 
realizacji programu „Zdrowa Gmina”. 
Szczepienia wykonywane będą do 
wyczerpania limitu.

Adresy przychodni 
realizujących program:
1. Przychodnia Rejonowa nr 1 
w Konstancinie-Jeziornie
ul. Warecka 15 A; tel.: 22-756-46-93 
2. Przychodnia Rejonowa nr 2 w 
Konstancinie-Jeziornie
ul. Pocztowa 7; tel.: 22-756-43-09 
3. Wiejski Ośrodek Zdrowia w Słom-
czynie, tel.: 22-754-43-61
4. Wiejski Ośrodek Zdrowia w Opa-
czy, tel.: 22-754-31-70
5. Medivita Konstancin-Jeziorna

ul. Mirkowska 56
Tel.: 22-717-34-15, 502-390-220
6. Przychodnia Grapa w Konstanci-
nie-Jeziornie
ul. Piłsudskiego 3A/7
tel.: 22-717-40-03

www.konstancinjeziorna.pl

Bezpłatne szczepienia przeciw grypie
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L ista zarzutów nie jest krótka: 
przywędrowało do nas z Amery-

ki, ogłupia dzieci (a przede wszyst-
kim podobnie jak Harry Potter oswaja 
z satanizmem), kultywuje pogańskie 
obrzędy (a wiadomo, że służy to 
promocji pogaństwa) oraz zarzut ko-
ronny – Polacy nie gęsi, swoje święta 
mają. Z tym ostatnim trudno się nie 
zgodzić, ponieważ Halloween wypa-
da dokładnie w tę samą noc, w którą 
wypadać powinny Dziady. Dusze nale-
żało ugościć pokarmem, zapalano im 
także ogniska na rozstajach, tak aby 
mogły trafić do bliskich. Zadaniem 
ognia było także uniemożliwienie 
wyjścia upiorom, czyli duszom sa-
mobójców oraz osób, które umarły 
śmiercią nagłą. Ten obrzęd został jed-
nak zwalczony przez chrześcijaństwo 
– jako wybitnie pogański, na długo 
przed wkroczeniem Halloween do 
Polski. Odłóżmy więc Dziady, choć to 
bardzo ciekawy obyczaj, który powi-
nien powrócić do naszej tradycji (na 
wschodzie Polski, na Białorusi, Ukrai-
nie, a także części Rosji, kultywowana 
jest tradycja wynoszenia jedzenia na 
groby zmarłych).

 Halloween pochodzi z tradycji cel-
tyckiej (do USA przywieźli je irlandzcy 
imigranci w XIX wieku), jego nazwa zaś 
wywodzi się od wyrażenia All Hallows’ 
Eve – co oznacza wigilię Wszystkich 
Świętych. Najczęściej przyjmowane 
jest, że tradycja Halloween wywo-
dzi się z celtyckiego święta Samhain 
(koniec lata). Wypadało ono 31 paź-
dziernika, w dniu, w którym według 
kalendarza celtyckiego kończył się rok. 
Wierzono, że w Samhain duchy dobre 
i złe mogą przedostać się do świata 
żywych – w związku z tym gaszono 
ogniska i pochodnie, tak aby domy 
sprawiały wrażenie niegościnnych. Na 
zewnątrz zostawiano również poży-
wienie dla duchów, dzięki czemu miały 
nie nawiedzać żywych – to oczywiście 
dotyczyło złych duchów. Dobrym roz-
palano na wzgórzach ogniska, dzięki 
którym łatwiej im było trafić do do-
mów. Im również zostawiano jedzenie. 
W czasie Samhain zakładano zniszczo-
ną, brudną odzież, co później przero-
dziło się w zwyczaj przebierania się, 
zakładano także maski, a druidzi (ka-
płani celtyccy) ubierali się w czarne 
szaty. Większość obrzędu przypadała 
na noc. Była ona niezwykle magiczna, 
czas, w którym żywi żyli w symbiozie 
z umarłymi – ukochanymi, bliskimi, 
lub złymi, przed którymi się broniono. 
Było to więc święto lata, święto zmar-
łych oraz koniec roku.

Zwyczaj wycinania dyni także po-
chodzi od Samhain, tyle że Celtowie 
używali rzepy, którą przygotowywa-
li dokładnie w taki sam sposób, jak 
obecnie przygotowuje się dynie. Ogień 
w rzepie rozświetlał noc rozpoczyna-
jącą okres zimna i chłodu, dodatkowo 
zawsze chronił przed duchami, zmora-
mi i złem – z tego samego powodu sta-
wiamy znicze na grobach. Istnieje tak-
że bardzo stara legenda o włóczędze 

Jacku, który chociaż był pijakiem, to 
jednak bardzo cwanym. Przechytrzył 
on diabła, którego spotkał na drodze, 
przekonując go do wejścia na drzewo, 
a później wycinając w korze symbol 
krzyża, przez co diabeł nie mógł zejść. 
Gdy Jack umarł, nie przyjęto go do nie-
ba, przez jego liczne grzechy, niestety 
nie chciano go wpuścić także do pie-
kła ze względu na przygodę z diabłem. 
Wtedy ten podarował Jackowi znicz 
umieszczony w wydrążonej rzepie, by 
mógł oświetlać sobie drogę w tułaczce 
po wiecznych ciemnościach. Czasem 
można spotkać nazwę Jack-o-lantern 
– to właśnie zwyczaj ustawiania dyń 
koło domów. Można by sądzić, że dynia 
nie symbolizuje dusz zmarłych (jak 
podają niektóre źródła), a raczej du-
sze zmarłych błąkających się między 
niebem a piekłem. Kościół katolicki 
pomaga takim duszom za pomocą 
czyśćca. 

Możliwe, że rzepy na dynie pod-
mienili Amerykanie, ale faktem jest, 
że 60-50 lat temu we wsi Koryczany, 
w dzisiejszym województwie śląskim, 
w gminie Żarnowiec, dynie rosły, 
a mieszkańcy dynie zbierali, zapew-
ne drążyli i środek spożywali, z samej 
skorupki zaś robili ozdoby oraz latar-
nie! Możliwe, że w innych częściach 
kraju również, jednak z Koryczan po-
chodzą moi dziadkowie, a tata spę-
dzał tam wszystkie wakacje, jest więc 
naocznym świadkiem. Halloween na-
tomiast tam nie obchodzono.

Halloween nie pochodzi więc 
z Ameryki, choć z Ameryki powędro-
wało dalej – głównie za sprawą seriali 
i filmów. Zarzuca się Ameryce, że je sko-
mercjalizowała. To oczywiście prawda. 
Nie żądamy jednak obchodzenia Satur-

naliów (rzymskie święto obchodzone 
w okolicy Świąt Bożego Narodzenia) 
zamiast święta narodzin Chrystusa, 
a ciężko o przykład świąt bardziej sko-
mercjalizowanych. Naturalnie święto to 
jest wpisane od pokoleń jako rodzinna 
tradycja, czego nie można powiedzieć 
o Halloween. W amerykańskiej wersji 
brakuje mi również, a raczej przede 
wszystkim, historii obrzędu. Z seriali 
i filmów znamy jedynie imprezy, powy-
cinane dynie i biegające po okolicznych 
domach przebrane dzieci wołające 
„cukierek albo psikus”. I nie uważam 
absolutnie tych tradycji za coś złego. 
Nikt bowiem nie powinien zabraniać 
dorosłym imprez, a dzieciom radosnej 
zabawy, która przy wycinaniu dyni ćwi-
czy u dzieci kreatywność oraz rozwija 
zdolności manualne. Wolałabym jed-
nak, aby dzieci wiedziały, czemu robią 
latarnie z dyni i czemu się przebierają. 
Ameryka nie stoi jednak na drodze ku 
edukacji naszych dzieci. 

Nie koliduje także Halloween 
z dniem Wszystkich Świętych (1 li-
stopada) oraz Zaduszkami (2 listo-
pada). Obrońcy tradycji protestujący 
przeciwko Halloween, nie protestują 
za to przeciwko swoistemu festyno-
wi, który co roku odbywa się dokład-
nie w te dni, pod płotami niektórych 
cmentarzy, gdzie możemy kupić 
dziecku masę plastikowych zabawek 
i błyszczących baloników.

Ozdabianie domów dyniami, prze-
bieranie się za czarownice oraz cho-
dzenie po domach w celu wyłudzenia 
cukierków nie oswaja dzieci z obrzęda-
mi satanistycznymi. Bo czarne koty, cza-
rownice, pająki i duchy nie mają wiele 
wspólnego z czarnymi mszami i innymi 
rytuałami satanistycznymi. Dzieci na 
karnawałowe, przedszkolne bale także 
się przebierają – niekoniecznie za kow-
bojów i królewny, lecz także za czarow-
nice – mam nadzieję, że nikt nie uważa 
tego za oswajanie dzieci z satanizmem.

Pogańskie korzenie zaś ma wiele 
obrzędów i świąt chrześcijańskich. 
Boże Narodzenie ma chociażby datę 
(ustaloną w miejsce wspomnianych 
wyżej Saturnaliów), gwiazdkowe pre-
zenty również pochodzą z Saturna-
liów. Pisanki wielkanocne pochodzą 
od Słowian. Temat pogańskich ob-
rzędów zastąpionych często sztucz-
nie przez chrześcijańskie święta, lub 
pogańskie tradycje wchłonięte przez 
chrześcijańskie, to temat zupełnie od-
dzielny, nie słyszałam jednak, żeby 
ktoś protestował przeciwko malowa-
niu jajek w Wielkanoc z powodu ich 
pogańskiego pochodzenia. 

Halloween to dzisiaj zabawa, która 
nie wzięła się znikąd, o czym dobrze by-
łoby, gdyby rodzice informowali dzieci. 
Jeżeli jednak niektóre z przebranych 
dzieci, biegających po domach, krzyczą-
cych CUKIEREK ALBO PSIKUS, nie bę-
dą wiedziały, czemu się przebrały i nie 
będą również wiedziały, czemu wycięły 
przerażającą twarz w dyni, to chyba nic 
się nie stanie ani chrześcijaństwu, ani 
tradycji Wszystkich Świętych i Zadu-
szek, nie wypromuje to także powrotu 
do pogaństwa. Proponuję więc, aby za-
kupili Państwo cukierki, gdyż dzieci nie 
odpuszczą psikusów.

Joanna Grela

Nie takie Halloween straszne...
Nowa świecka tradycja, satanistyczny kult czy pradawny 
zwyczaj, który wbrew wielu zadomowił się w naszym kraju?
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Scena z Dziadów w inscenizacji Stanisława Wyspiańskiego (Teatr Miejski w 
Krakowie, premiera 31 października 1901)

Obraz Daniela Maclise pt. Snap Apple Night, pokazujący zabawę z okazji Halloween w Irlandii w 1832 roku.

napisz do autorki
j.grela@przegladpiaseczynski.pl
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K iedy tylko za linią kolejki wąsko-
torowej zaczęły wyrastać białe, 

niewielki bloki, pomyślałem – „oho, 
taki nasz mały Wilanów”. Można tu 
znaleźć sporo podobieństw do jed-
nej z elitarnych dzielnic Warszawy, 
skala tylko nieco mniejsza. Zamiast 
szerokiej i zielonej Alei Rzeczypo-
spolitej mamy dosyć wąską ulicę 
Grochowskiego, brakuje też Coffee-
Heaven i świątyni, ale poza tym... 
Bałem się tego miejsca, tej jednej 
wąskiej uliczki, ale – o dziwo – kil-
kukrotne wizyty o różnych porach 
nigdy nie nastręczały trudności w 
znalezieniu miejsca do zaparkowa-
nia. Powody takiego stanu rzeczy są 
na razie przynajmniej trzy. Po pierw-
sze, rejon nie jest jeszcze do końca 
zabudowany, cały czas trwają roboty 
i widać, że – być może – gdy budyn-
ków będzie więcej, nie będzie już tak 
łatwo, ale póki co jest bez zastrzeżeń. 
Po drugie, poszczególne budynki nie 
są aż tak wielkie – czy to w podstawie, 
czy w wysokości. Dodajmy do tego 
ich rozmieszczenie w długim ciągu 
ulicy i dosyć długi parking, na którym 
możemy się pomieścić. Trzecia, może 
najważniejsza rzecz, to swoisty status 
osiedla. Z rozmów dowiedziałem się, 
że część aut należy do pracowników 
zatrudnionych przy budowie. Skąd 
więc tak wiele pustych miejsc, czyż-
by mieszkania jeszcze nie kupione? 
Jak się okazuje (co zresztą sam od-
czułem), rejon tego osiedla czy tych 
osiedli ma relatywnie elitarny status 
(czy zasłużenie, czy nie, to już każdy 
sobie sam może ocenić – chodzi tu 
o pierwsze wrażenie). Może dlatego 
mało osób kupiło tu mieszkania na 
wynajem, a dużo się powprowadza-
ło na stałe i kupili od razu garaż, w 
którym stoją ich auta. Jakikolwiek by 
jednak nie był powód, fakt pozostaje 
faktem – dziś nie ma tu dramatu z par-
kowaniem, co zakrawa na ewenement 
w Piasecznie.

\\\	 Komunikacja
Lokalizacja jest co najmniej do-

bra. Rzut kartoflem i jestem na dwor-
cu PKP i pętli autobusu 709, kilka kro-
ków dalej jest przystanek 727 zarów-
no w stronę Piaseczna jak i w stronę 
Gołkowa. Pociąg, pomimo znanych 
wszystkim cech charakterystycznych 
PKP, jest chyba jednym z najlepszych 
połączeń Piaseczna z Warszawą. Go-
rzej już wygląda komunikacja autobu-
sowa – obie wspomniane linie muszą 
przebić się, zwłaszcza w godzinach 

porannego i wieczornego szczytu, 
przez całe miasto. Wyjazd z Dwor-
cowej na Jana Pawła II około godziny 
7 rano, przez nieszczęsne pomarań-
czowe światła, zajmuje niepomiernie 
więcej czasu niż nawet spacer na na-
stępny przystanek. Dalej jest szyb-
ciej lub wolniej, aby stanąć na Chy-
liczkowskiej a potem już spokojnym, 
jednostajnym tempem, telepać się 
do Warszawy. Linia 727 zamiast na 
Dworcowej i Jana Pawła II zwolni na 
Sierakowskiego i potem przy wyjeź-
dzie z Wojska Polskiego i Okulickiego. 
Cóż, nie można mieć wszystkiego... 
Korzystający z kolei są w tym przy-
padku najbardziej uprzywilejowana 
grupą mieszkańców. Przebicie się 
z rana przez zakorkowane miasto 
samochodem przypomina to, przez 
co musi przejść kierowca autobusu. 
Różnica jest tylko taka, że auto musi 
jeszcze najpierw z naszego „Wila-
nowa” wyjechać... Na północ, na Na-
darzyńską i w lewo, aby czekać na 
życzliwą duszę, która wpuści nas na 
Dworcową. W prawo – przez rondo, w 
stronę centrum miasta – i albo przez 
tyły sądu i policji, Kościelną i na Jana 
Pawła II, albo na wprost, przebijając 
się przez Kościuszki (znów licząc na 

łaskawość innych kierowców) i w Sie-
rakowskiego... Na południe też nie za 
wesoło – choć z Bema w prawo wyje-
dziemy w zasadzie bezproblemowo, 
to mało kto ma czego szukać w tam-
tym kierunku, a jazda samochodem 
na stację, podczas gdy spacer zajmu-
je 5 do 10 minut, mija się z celem. A 
skręcić rano w lewo w Sienkiewicza 
to znów próba cierpliwości...

\\\	 Społeczeństwo
– Najfajniejsze tu jest to, że wszę-

dzie jest blisko – opowiada młoda 
mieszkanka i zaczyna wyliczankę. 

– Stacja PKP i przystanki, sklepy 
osiedlowe, dwa markety (na różną 
kieszeń), sklep z ekologiczną żyw-
nością, bistro, w którym można faj-
nie zjeść. W ogóle okolica pełna jest 
ludzi młodych – mieszkam tu od pół 
roku i nie widziałam jeszcze żadnej 
starszej osoby, a często wychodzę z 
domu – dodaje dziewczyna. Pytam 
o imprezy. Podobno je słychać, ale 
nawet jeśli są niedaleko, nie dają się 

we znaki. Albo dobre wyciszenie, albo 
sąsiedzi nie puszczają muzyki na cały 
regulator. Mężczyzna – na oko przed 
czterdziestką – z uśmiechem dodaje, 
że w okolicy „nie występuje patologia 
młodych gniewnych”. Jest cicho i spo-
kojnie, wieczorem słychać koty jak 
tuptają po okolicy. Młoda (znowu!) 
matka z dzieckiem uskarża się trochę 
na budowę po drugiej stronie ulicy – 
jest głośno, czasem wibracje przeno-
szą się aż tutaj i wszystko się delikat-
nie trzęsie. Mimo wszystko przyznaje, 
że to przejściowe trudności i że z mę-
żem przeprowadzili się tutaj w po-
szukiwaniu spokojnego miejsca, ale 
w centrum miasta. I są zadowoleni. 
Rejon nie posiada własnego boiska 
czy pola golfowego, ale kawałek, czy 
może kawałki zieleni udało się wygo-
spodarować. Za rzędem budynków 
znajduje się kilkumetrowy pasek rów-
no przystrzyżonej trawy, potem już 
tylko szpaler iglaków i siatka. Podob-
no biegają i bawią się tu dzieci, ale ani 
razu żadnego nie zauważyłem – może 
jeszcze są w szkole. Pomiędzy budyn-
kami małe tereny zielone odgrodzone 
od siebie siatką – takie ogródki obok 
balkonów. Kawałek terenu rekrea-
cyjnego. Niedaleko prywatne przed-

szkole. Faktycznie, z dzieckiem chy-
ba można tu mieszkać, samoloty nie 
latają nad głową, tynk się nie sypie... 
Wróć. Na nowej (budynek ma nieco 
ponad dwa lata) klatce trwają prace 
remontowe – coś pęka. Kilka osób 
zwraca w rozmowach uwagę na pęk-
nięcia, niemniej bagatelizuje sprawę 
– to nowy budynek, musi się osadzić, 
czy jak to pięknie określa jedna z 
mam – uleżeć. Mieszkańcy chwalą 
sobie też administrację, która dba o 
czystość i porządek.

– Jeszcze by tylko ciśnienie wody 
w kranach poprawili – zwraca uwagę 
młody mężczyzna.

\\\	 Jak mieszkać?
Średnia cena wynajmu oscyluje 

wokół 1 500 złotych i oferuje miesz-
kanie jako – takie. Zwiedzam jedno 
– umeblowane niemal na partyzan-
ta. Kanapa rozkładana do spania, 
stolik, dwa krzesła, niewielkie biur-
ko (miałem chyba podobne w pod-
stawówce). Umeblowana kuchnia i 
łazienka. Wspomniane 1 500 zł plus 
opłaty za nieco ponad 30 metrów to 
kwota dosyć wygórowana. Wyglądam 
jeszcze na balkon – wyjść się nie da, 
ma może 10 cm i wychodzi na Gro-
chowskiego. Przede mną dominują-
cy widok niemalże oślepiająco białej 
ściany budynku po drugiej stronie 

ulicy. Do głowy przychodzi mi po raz 
pierwszy w życiu słowo klaustro-
fobia. Wycofuję się rakiem, byle na 
zewnątrz, byle zaznać przestrzeni. 
Szczęśliwie jest i druga strona medalu 
– na Grochowskiego mieszkają znajo-
mi. Dwa pokoje, salon z kuchnią plus 
łazienka. Zamieszkałe i umeblowane 

mieszkanie wygląda zupełnie ina-
czej. Dobrze im się mieszka, w nocy 
hałasuje głównie jeż, który biega po 
swoim terrarium. Mówią, że czasem 
późną nocą słychać z oddali pociąg, 
który jedzie na linii Warszawa – Ra-
dom, ale dźwięk ten absolutnie nie 
przeszkadza. Wizytuję – jako poten-
cjalny najemca – jeszcze jedno miesz-
kanie. To kosztuje 1 700 zł plus opłaty, 
ale jest fajnie urządzone, w dobrym 
standardzie i z pomysłem. Lepiej, ale i 
drożej niż na opisywanych do tej pory 
osiedlach. Jak to w życiu – coś za coś.

\\\	 Jak żyć?
„To nie jest osiedle dla starych lu-

dzi” – można by sparafrazować tytuł 
filmu. Tyle że kompletnie mylnie. Po-
mimo że mieszka na nim w naprawdę 
zdecydowanej większości grupa wie-
kowa poniżej lub w okolicach 40-st-
ki, rejon spełnia wszystkie wymogi, 
jakie może mieć starsze małżeństwo. 
Jest cicho i spokojnie, zamiast pracy 
w Warszawie prędzej spodziewał-
bym się czegoś w samym Piasecznie, 
a z centrum miasta to maksymalnie 
kilkanaście minut spaceru. Dooko-
ła sklepy, apteka, szpital, autobusy 
i dworzec. Z drugiej jednak strony, 
choć to całkiem niezłe miejsce, by w 
nim mieszkać, chyba trochę ciężko w 
nim żyć – brakuje czegoś dookoła (za-

pewne uporządkowanej przestrzeni 
publicznej), miejsca, w którym można 
by było spędzić czas, aspektu innego 
niż kolejny blok z kolejnymi miesz-
kaniami, ale może to tylko odczucia 
wyniesione z domu z ogródkiem...

Krzysztof Dynowski

Mały Wilanów
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O filmach, widzach, 
działaniach i planach 
związanych z Kinem 
Uciecha z Natalią Łozowską-
Kowalską, kierownikiem kina, 
rozmawiała Agnieszka Deja. 

Co możemy zobaczyć w Kinie Ucie-
cha?

N.Ł.K.:11-12 października mieli-
śmy 12. Festiwal Watch Docs. Prawa 
Człowieka w filmie. Jest to bezpłatny, 
objazdowy festiwal filmów dokumen-
talnych, który powstał w 2001 roku 
jako program polskiej organizacji 
pozarządowej – Helsińskiej Fundacji 
Praw Człowieka. W Górze Kalwarii 
zobaczyliśmy go już po raz trzeci. 
Filmy dotyczyły problemów kobiet 
na świecie. Gościliśmy Fundację Cen-
trum Praw Kobiet z Warszawy. Pani 
Prezes fundacji – Urszula Nowakow-
ska – opowiedziała nam o proble-
mach kobiet w Polsce. Odbyło się też 
przedstawienie amatorskiej grupy te-
atralnej działającej przy tej Fundacji. 
Wystąpiły kobiety, które uczęszczają 
na zajęcia teatralne. Udział w przed-
stawieniach jest dla nich formą tera-
pii. Dodatkowo przygotowaliśmy też 
wystawę fotograficzną, wypożyczoną 
z Domu Spotkań z Historią, pt. „Schy-
łek PRL-u, Lata 80-te w zdjęciach 
z Agencji fotograficznej Forum”. 

Jeśli chodzi o repertuar bieżący to 
staramy się pokazywać jak najwięcej 
nowości, ale filmy na taśmie nie tra-
fiają już do dystrybucji. Można je wy-
pożyczyć, ale są to filmy sprzed dwóch 
lat, może trochę nowsze. Posiłkuje-
my się blu-rayem i DVD. Wiadomo, 
że jakość jest trochę inna, ale dzięki 
temu możemy obejrzeć filmy świa-
towe, czasem bardziej niszowe, ale 
naprawdę ciekawe. Nie można u nas 
obejrzeć hitów, dlatego że nie mamy 

przeprowadzonej cyfryzacji i aparatu-
ry, która pozwoli nam wyświetlić film 
z nośnika DCP. Z tego powodu w Kinie 
Uciecha nie możemy pokazać m.in. 
„Miasta 44”. Musimy czekać co naj-
mniej rok, by film pokazał się na DVD. 

Staramy się różnicować reper-
tuar, by było coś dla starszych i coś 
dla młodszych. Filmy wyświetlamy 
w piątki o 19.00 i w niedzielę o 17.00. 
Zazwyczaj jest to ten sam film, wy-
świetlany dwa razy. Projekcje cza-
sem pojawiają się też w soboty, ale 
w planach mamy sobotnie spektakle 
teatralne. To będą amatorskie tea-
try. W naszym kinie działa też taka 
grupa teatralna, prowadzi ją aktor 
Grzegorz Emanuel. Młodzież spoty-
ka się we wtorki i czwartki, dorośli 
w soboty. Grzegorz dokonuje adapta-
cji sztuk, reżyseruje, odkrywa przed 
podopiecznymi tajniki teatru.

W niedziele mamy cykl Rodzin-
na Uciecha. Kiedyś to były Poranki 
Rodzinne o 11.00. Teraz są to dwie 
niedziele w miesiącu, które poświęca-
my na ten cykl – jedna dla młodszych 
dzieci, druga dla starszych. Dla młod-
szych jest to klasyka bajek, a potem są 
zajęcia plastyczne. Dzieci dostają od 
nas także książeczki, które mają być 
pamiątką odwiedzin w kinie. Starsze 
dzieci oglądają filmy z Nowych Hory-
zontów Edukacji Filmowej. Wprowa-
dziliśmy Nowe Horyzonty do kina, bo 
chcieliśmy pokazać filmy, które bę-
dą wartościowe dla dzieci, będą ich 
bawić i uczyć. Dotykają one różnych 
tematów, na które potem młodzi ki-
nomani mogą dyskutować z rodzica-
mi. Po seansie są warsztaty śladem 
Nowych Horyzontów Edukacji Filmo-
wej. Pani pedagog prowadzi z dziećmi 
zabawy dotyczące filmu i problemów 
w nim pokazanych. Rodzinna Uciecha 
jest o tyle fajna, że rodzice wchodzą 
gratis, płacą tylko za dzieci. Dla wielu 

dzieci te niedziele są pierwszą wizytą 
w kinie.

Poza tym mamy Dyskusyjny Klub 
Filmowy. Seanse są w ostatnią środę 
miesiąca. Andrzej Kawecki, filmo-
znawca, opowiada o twórczości reży-
sera, którego film oglądamy. Po filmie 
są dyskusje. 
Wspomniała Pani o Dyskusyjnym 
Klubie Filmowym. Kto może do nie-
go przystąpić?

N.Ł.K.: Jedynym ograniczeniem 
jest wiek. Wiadomo, że na film od 16 
lat nie może przyjść osoba 12-letnia. 
Poza tym nie ma ograniczeń. Chodzi 
o to, by się rozwijać, poznawać stare 
kino, wyrabiać gust filmowy i dysku-
tować. Można przyjść nie tylko, by 
poznawać filmy, ale też dyskutować 
o problemach w nim przedstawio-
nych. Nie zawsze jednak ta dyskusja 
się wywiązuje – czasem filmy skła-
niają do refleksji i po projekcji nastaje 
cisza. Niekiedy spotkania trwają na-
wet kilka godzin – film wyświetlamy 
o 19.00, a potem dyskutujemy. 

Na spotkania przychodzą różni 
ludzie – pary, rodziny, single. Kino to 
coś więcej niż projekcja filmu, kino to 
widownia, to ludzie, którzy je tworzą.
Co poza tym proponuje wielbicie-
lom filmów Kino Uciecha?

N.Ł.K.: Reaktywujemy Przegląd 
Filmów Amatorskich Klaps. Stworzo-
no go wiele lat temu. Zajmuje się nim 
Michał Bąk, który od lat związany jest 
z Ośrodkiem Kultury, zna środowi-
sko muzyczne, ale też interesuje się 
filmem. Dla młodzieży może to być 
ciekawe, bo każdy może przynieść 
swój film, wejście jest bezpłatne. 26 
października można przyjść, spot-
kać się ze znajomymi, poznać filmy 
innych, pokazać swoje. Przegląd Fil-
mów Amatorskich Klaps to forma do-
tarcia do młodzieży – zachęcenia ich 
do przychodzenia do kina. Mamy dla 

nich promocję – gdy przyjdą z ulotką 
przeglądu, będą mogli obejrzeć film 
za darmo. Chcemy pokazać, że Kino 
Uciecha ma duszę, wygląda tak, jak 
dawniej wyglądały kina, jest stare, 
klimatyczne i może być to jego zaletą.

Poza tym otworzyliśmy stronę in-
ternetową kina, na której znajduje się 
repertuar, ale też informacje na temat 
tego, co robimy. Wiele osób na pewno 
zachęci to do udziału w warsztatach 
filmowych. Na stronie internetowej 
można zobaczyć film, który zrealizo-
wałam z młodzieżą na przełomie ma-
ja i czerwca, nosi on tytuł „Pociąg do 
kina” i dotyczy naszej Uciechy.
Kino Uciecha to dość wyjątkowe 
miejsce – repertuar jest niewiel-
ki, filmy wyświetlane są tylko 2-3 
razy w tygodniu, są warsztaty, za-
jęcia dla dzieci. Czy ludzie chętnie 
odwiedzają tak małe, klimatyczne 
kino?

N.Ł.K.: Tak, ludzie doceniają na-
sze kino. Nie jest ich dużo, ale wra-
cają do nas, co mnie bardzo cieszy. 
Czasem spotykam widzów na mieście 
i dowiaduję się od nich, że z chęcią 
oglądają zaproponowane przez nas 
filmy. Cieszę się z każdej osoby, któ-
ra tu przychodzi, nawet gdy pojawi 
się dziesięć osób na seansie, jest to 
dla mnie pozytywne, nie narzekam. 
Wyświetlamy film nawet dla jednej 
osoby! Przy każdej projekcji widzę 

coraz to nowe twarze, co jest dla 
mnie powodem do zadowolenia. Nie-
którzy widzowie porównują nasze 
kino z multipleksami i przyznają, że 
zbrzydły im te wielkie kina. Nie cho-
dzi tylko o cenę biletu, ale też o to, że 
chcą coś przeżyć... Chyba nie chodzi 
tylko o obejrzenie filmu, ale też wyj-
ście do ludzi. Na pewno wielu chce, by 
kino wyglądało nowocześnie, by wy-
świetlane były hity. Nie mamy na razie 
takiej możliwości. Jednak widzowie 
sami zainteresowali się tym tematem 
i zgłosili do budżetu obywatelskiego 
projekt zakupu ekranu i projektora 
cyfrowego.
Czy można porównać kino w Górze 
Kalwarii i kina warszawskie?

N.Ł.K.: Nie można mierzyć jedną 
miarą kin warszawskich i kin lokal-
nych... Mają inny klimat i inną misję 
do spełnienia. Przychodzi do nas spo-
ro dzieci, wiele z nich jest pierwszy 
raz w kinie. Dla nich nie jest to „wy-
cieczka do Warszawy”, ale „wyciecz-
ka do kina”. To prawdziwa przygoda. 
Czują, że to jest ich kino. Lokalność 
może być piękna i trzeba o to zadbać. 
Nie chcielibyśmy, by przepadło nam 
to, co mamy. Nie chcemy odpuścić, 
chcemy, by Kino Uciecha się rozwi-
jało. Jeśli odpuścimy, to już tak łatwo 
nie powróci, bo... kina już nie wracają, 
gdy się je zlikwiduje. Przykładem jest 
chociażby kino w Piasecznie. 

Kino z duszą

P ani Marta Precht przez dwadzieś-
cia pięć lat pracowała jako opera-

tor obrazu i animator filmowy. Teraz 
jest pisarką. Pisanie traktuje jako 
hobby, które daje jej wiele radości. 
Już w latach 80. pisała wiersze.

– Poezja daje podstawę do my-
ślenia abstrakcyjnego, myślenia sko-
jarzeniami, to umiejętność ważenia 
każdego słowa. Tego się nauczyłam, 
pisząc wiersze.

Wiersze autorstwa pani Marty 
możemy zobaczyć w zbiorach i an-
tologiach poezji. Od niedawna pani 
Marta Precht pisze także prozę. Jak 
sama przyznaje – nie skupia się na 
jednym gatunku i temacie, w każdym 
jej tekście znajdziemy coś innego. 
Niejednokrotnie sięga po własne do-

świadczenia. Inspiracją dla jej utwo-
rów są zwykłe sytuacje:

– Inspiracją może być dosłownie 
wszystko. Jakieś nagle przywołane 
wspomnienie, skojarzenie, obraz, 
spostrzeżenie, fakt, który mnie wzbu-
rzył, przemyślenie lub nawet przed-
miot, zwykła rzecz. Snuje się pomysł. 
Jest bezkształtny, ale z czasem nabie-
ra wyrazu. Wtedy wystarczy trochę 
wolnego czasu, zła pogoda, brak ja-
kiegoś konkretnego zajęcia, włączony 
program do pisania i migający kursor. 
Wystarczy wymyśleć pierwsze zda-
nie, a potem to już samo leci. Pisząc, 
myślę również kategoriami montażu 
filmowego. W końcu film to opowia-
danie obrazami, a ja piszę obraza-
mi, tak jakbym pisała rozszerzony 

gotowy scenariusz filmowy – mówi 
pisarka.

W ten właśnie sposób powsta-
ło jedno z jej pierwszych opowiadań 
„Dziewczyna w ciemnozielonych szpil-
kach”. Wydrukowano je w miesięcz-
niku „Bluszcz” z informacją, że jest to 

„Zgrzebny, powojenny małomiastecz-
kowy świat widziany oczami wrażli-
wego dziecka. Przesączona magicznym 
klimatem, dojrzała proza”. Niedługo 
potem otrzymała nagrodę za opowia-
danie „Cyrk przyjechał”. Po pierwszych 
pochwałach pani Marta postanowiła 
dalej rozwijać się w pisaniu prozy. Naj-
chętniej pisze opowiadania, bo jak sa-
ma przyznaje „nie znosi rozwlekania”.

Ma na swoim koncie dwie wydane 
książki – nowelę „Cień ważki” oraz 
zbiór „Opowiadania z lumpeksu”. Dru-
ga książka miała niedawno promocję 
w Domu Kultury w Piasecznie – 30 
września odbył się wieczór autorski 
z panią Martą, na który przybyło spo-
ro czytelników.

– Zawsze podczas wieczorów au-
torskich starałam się o scenografię, 
aranżowałam wieczór tak, aby nie 
było nudno. Szykowałam poczęstun-
ki, dziękowałam wszystkim serdecz-
nie, bo nikt ich nie zmuszał, a jednak 
przyszli. To moi przyjaciele. Czułam 
sie dumna z nich i z siebie, nie mam 
bowiem grama tremy, a więc było na-
turalnie i miło.

Pani Marta należy również do 
piaseczyńskiego Klubu Poszukiwa-
czy Słowa. Jak sama mówi, bycie 
członkiem Klubu jest dla niej bardzo 
ważne:

– W moim emerytalnym życiu, 
mieszkając na wsi, skarbem jest moż-
liwość raz miesiącu pogadać z ludźmi 
o podobnych zainteresowaniach przy 
gorącej herbacie lub kawie z ciastecz-
kami. 

Zapytana o plany związane z pisa-
niem, odpowiada:

– Teraz piszę poważną książkę 
o sile zła, o tym jak wielki wpływ ma 
na nas zło w czystej postaci. Trochę 
proza poetycka, trochę horror a na-
wet fantasy. A do wydania mam, „Baj-
ki ze śniegu” – bajki dla dzieci i dla 
tych, którzy dziećmi być nie przestali. 
Postanowiłam sama ją zilustrować. 
Mam około 50 ilustracji ołówkiem... 
– opowiada autorka, pokazując pięk-
ne prace, które wyszły spod jej ręki. 
– Marzę o wydaniu wierszy. Mam na-
wet przygotowane tomiki. Ale kto to 
wyda? – martwi się.

Agnieszka Deja

„Piszę obrazami”
W Piasecznie znajdziemy wiele osób, które zajmują się 
pisaniem. Jedną z nich jest sympatyczna i wszechstronnie 
utalentowana Marta Precht.
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MASOWA PRZESIADKA 
DO POCIĄGU 

Podróżowanie koleją stało się piase-
czyńską codziennością. Mając do wyboru 
z jednej strony zatłoczoną Puławską (i tu 
dobra wiadomość: w niedawno przyję-
tej uchwale Rady Ministrów znalazła 
się zapowiedź ogłoszenia w pierwszym 
kwartale przyszłego roku przetargu na 
budowę mającej odciążyć ulicę Puławską 
trasy S7, czyli Puławskiej bis), a z drugiej 
dostępność i szybkość przejazdu kolejo-
wego w ramach wspólnego biletu (któ-
rego utrzymanie, mimo wciąż rosnących 
oczekiwań finansowych ZTM, było i jest 
dla Gminy priorytetem) coraz więcej na-
szych mieszkańców wybiera to drugie. 

KONIECZNE INWESTYCJE 
Wraz ze wzrostem znaczenia kolei 

jako środka komunikacji zmienia się też 
ranga i status dworca i stacji kolejowych. 
Z leżących na uboczu obiektów stają się 
strategicznymi centrami komunikacyjny-
mi. Za wzrostem znaczenia nie nadąża 
niestety ani stan techniczny budynków 
–zapuszczonych przez długie lata rządów 

PKP, ani sąsiadująca infrastruktura. Od 
dawna oczywiste jest, że dla poprawy 
komfortu mieszkańców podróżujących 
koleją docelowo konieczna jest:
l �Modernizacja budynków dworca 

w Piasecznie i stacji PKP w Zalesiu 
Górnym 

l �Modernizacja terenów przyległych do 
dworca i ulicy Towarowej wraz z orga-
nizacją miejsc postojowych dla osób, 
które dojeżdżają do dworca samocho-
dem i przesiadają się do pociągu 

l �Taka organizacja komunikacji autobu-
sowej, by mieszkaniec każdej części 
gminy mógł do pociągu, bardziej lub 
mniej bezpośrednio, dotrzeć.

l �Budowa nowej stacji Piaseczno Północ 
obsługującej gęsto zaludnione tereny 
osiedli Słowicza, Prestige, Kwiaty Pol-
skie (zadanie PKP PLK). 

AUTOBUSY – WIĘCEJ LINII, 
WIĘCEJ TRAS

Najłatwiejszym zadaniem, bo zależ-
nym jedynie od woli i możliwości budżetu 
Gminy, okazuje się poprawa i powiększa-
nie oferty w zakresie komunikacji autobu-

sowej. Na przestrzeni ostatnich 4 lat pia-
seczyńska sieć autobusowa została – kosz-
tem ponad 2 mln zł rocznie – wzbogacona 
o 6 nowych linii. Łącznie funkcjonuje ich 
już 14, a całkowity koszt ich utrzymania 
to 5,9 mln zł. Dzięki temu już większość 
mieszkańców może łatwiej dotrzeć do 
pociągu. Obok potrzeby skomunikowa-
nia miasta ze szpitalem do rozwiązania 
pozostaje wniosek zgłaszany przez miesz-
kańców osiedli Słowicza, Prestige i Kwiaty 
Polskie o umożliwienie także im dojazdu 
do dworca autobusem. Jednak warun-
kiem uruchomienia linii na tej trasie jest 
modernizacja i przebudowa ulic Żytniej 
i Towarowej, które w połączeniu z ulicami 
Dworcową i Jarząbka stworzą pętlę umoż-
liwiającą płynne kursowanie autobusów. 
Należąca do Gminy ulica Żytnia jest już 
w fazie projektowej. Co do Towarowej, to 
nie mamy możliwości manewru do czasu 
udostępnienia gminie terenu przez PKP, 
co z kolei jest ściśle związane z osobną 
przygotowywaną przez PKP PLK inwesty-
cją, o której poniżej. 

PRZEBUDOWA TRASY 
WARSZAWA OKĘCIE – RADOM 
Istniejący układ torów na trasie War-

szawa Okęcie –Radom jest archaiczny 
i przystosowany do ruchu z maksymalną 
prędkością 100km/h dla pociągów pasa-
żerskich i 70km/h dla towarowych. Jed-
nocześnie odcinek ten jest częścią ważnej 
dla regionu magistrali świętokrzyskiej łą-
czącej aglomerację warszawską z Rado-
miem i Kielcami. PKP od lat planowało 

– w ramach ogólnopolskiej modernizacji 
sieci kolejowej – kompleksową przebudo-
wę tego odcinka trasy celem zwiększenia 
jego przepustowości poprzez dostoso-
wanie go do większych prędkości (od-
powiednio 160 i 120 km/h). Inwestycja 
ma być realizowana w ramach Programu 
Operacyjnego Infrastruktura i Środowi-
sko, współfinansowanego ze środków Unii 
Europejskiej. Dla nas to świetna wiado-
mość bo jednocześnie modernizacja ta 
umożliwi włączenie Piaseczna do systemu 
Szybkiej Kolei Miejskiej, czyli SKM.

Planowany zakres inwestycji PKP to: 
przebudowa układu torowego na od-
cinku Warszawa Okęcie– Radom, prze-
budowa sieci trakcyjnych, energetycz-
nych, odwodnieniowych, telekomuni-
kacyjnych, urządzeń sterowania ruchem, 
przejazdów i niektórych układów drogo-
wych oraz rozbiórka starych i budowa 
nowych obiektów inżynieryjnych i bu-
dowlanych na trasie takich jak perony, 
wiadukty, kładki dla pieszych i perony 
(z uwzględnieniem potrzeb osób niepeł-
nosprawnych). Inwestycja PKP uzyskała 
już decyzję lokalizacyjną. Zakładany ter-
min uzyskania pozwolenia na budowę 
i rozpoczęcia prac to rok 2015, a termin 
zakończenia całości odcinka – 2019. 

Ze zmian najbardziej dotyczących 
mieszkańców Piaseczna i okolic plano-
wane są: 
– przebudowa przejazdu drogowego na 
skrzyżowaniu torów z drogą 721 prowa-
dzącą do Magdalenki;

– modernizacja przejazdu Jana Pawła 
II i Orężna;
– remont mostu kolejowego na Perełce; 
– rozbiórka istniejącego peronu środ-
kowego i budowa dwóch nowych pero-
nów zewnętrznych z wiatami, połączo-
nych nową kładką dla pieszych na stacji 
w Piasecznie;
– rozbiórka starego i budowa nowego 
wiaduktu w Alei Kalin;
– modernizacja przejazdu w Żabieńcu;
– przebudowa przejazdu, przejścia dla 
pieszych oraz peronów na stacji Zalesie;

Niestety nierealna jest obecnie bu-
dowa nowej stacji Piaseczno Północ. To 
zła wiadomość dla mieszkańców osiedli 
Słowicza, Prestige, Kwiaty Polskie, bo 
wspólnie o taką inwestycję występowa-
liśmy do PKP PLK. Kolej ma opóźnienie 
w modernizacji linii i musi zdążyć wydać 
w terminie środki z perspektywy 2007–
2020, stąd niemożliwe są na tym etapie 
jakiekolwiek przedłużające procedurę 
zmiany w dokumentacji. Sprawa pozo-
staje natomiast absolutnie otwarta, je-
żeli chodzi o środki z nowej perspektywy 
UE 2014–2020. 

DZIAŁANIA GMINY ZALEŻNE 
OD INWESTYCJI PKP 

Planowana Inwestycja PKP to dla Pia-
seczna błogosławieństwo i fantastyczna 
perspektywa uruchomienia Szybkiej Ko-
lei Miejskiej i usprawnienia dojazdu do 
Warszawy oraz modernizacji piaseczyń-
skich stacji kolejowych. Z drugiej jednak 
strony trwająca długoletnia procedura 

DWORZEC I WOKÓŁ DWORCA 

BURMISTRZ MIASTA I GMINY PIASECZNO
Ogłasza pisemny nieograniczony przetarg na wynajem lokalu 

użytkowego o powierzchni  102,45 m2 usytuowanego 
w budynku mieszkalnym przy ul. Szkolnej 1 w Piasecznie.

z przeznaczeniem na działalność usługową lub handlową na okres 3 lat.
Miesięczna stawka wywoławcza czynszu za wynajem 1 m2 powierzchni net-
to wynosi  40,00 zł. + VAT 23%.
Koszty związane z adaptacją i ewentualnym remontem lokalu, bieżącym 
utrzymaniem (energia elektryczna, woda, kanalizacja, centralne ogrzewa-
nie,  itp.) ponosi najemca.
Zasilanie energii elektrycznej możliwe po podpisaniu umowy z PGE (na 
koszt najemcy).
Warunkiem udziału w przetargu jest wniesienie wadium w wysokości 
8 196,00 zł. (słownie: osiem tysięcy sto dziewięćdziesiąt sześć złotych 
00/100), które  należy wpłacić przelewem na konto:12 1060 0076 0000 
3310 0018 5094 do dnia 31.10.2014 r.  
Wadium oferenta, który wygrał przetarg nie podlega zwrotowi, a zalicza się 
je na poczet kaucji.
Skutkiem uchylenia się od zawarcia umowy jest utrata wadium.
Oferta powinna zawierać:
•	 imię i nazwisko, oraz adres oferenta albo nazwę lub firmę oraz siedzi-

bę, jeżeli  oferentem jest osoba prawna lub inny podmiot, adres do 
korespondencji, telefon kontaktowy

•	 aktualny odpis z właściwego rejestru lub zaświadczenie o wpisie do 
ewidencji działalności gospodarczej,

•	 oferowaną wysokość stawki czynszu netto za 1 m² powierzchni cał-
kowitej lokalu w wymiarze miesięcznym, wyrażoną w PLN, do dwóch 
miejsc po przecinku - zapis liczbowy i słowny oferowanej stawki (jed-
noznacznie bez tzw. „przedziałów” i innych wariantów), która winna 
być większa od stawki wywoławczej,

•	 proponowany rodzaj działalności,
•	 dowód wpłaty wadium.
•	 czytelny podpis oferenta na każdym składanym dokumencie oraz 

datę sporządzenia oferty. 
Oferty podpisane należy składać w zamkniętej kopercie formatu A4, ostem-
plowanej bądź podpisanej w miejscu zaklejenia, w kancelarii Urzędu Miasta 
i Gminy w Piasecznie przy 
ul. Kościuszki 5 w terminie do dnia 31.10.2014 r. do godz. 1045

z napisem na kopercie:
„PRZETARG NA WYNAJEM LOKALU UŻYTKOWEGO POŁOŻONEGO 

W   PIASECZNIE PRZY UL. SZKOLNEJ 1”
Otwarcie ofert nastąpi w dniu 31.10.2014 r. o godz. 1100 w pokoju nr 89, 
III piętro
w siedzibie Urzędu Miasta i Gminy w Piasecznie przy ul. Kościuszki 5.
Oferenci mogą dokonać wizji przedmiotowego lokalu – w tym celu należy 
ustalić telefonicznie lub osobiście w siedzibie UMiG Piaseczno termin wizji.
Dokumenty do przetargu należy pobrać  w pokoju nr 90 w siedzibie UMiG 
Piaseczno.
Szczegółowe informacje można uzyskać w siedzibie Urzędu Miasta i Gmi-
ny w Piasecznie przy ul. Kościuszki 5 w pokoju nr 90 lub pod nr tel. 22 701 
76 79
Burmistrz Miasta i Gminy Piaseczno zastrzega sobie prawo zamknięcia 
przetargu bez wybrania którejkolwiek z ofert i bez podania przyczyny.
O wynikach przetargu oferenci będą zawiadomieni w formie pisemnej.
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OGŁOSZENIE
Stosownie do art. 43 ustawy z dnia 3 października 2008 r. o udostępnianiu 

informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa 
w ochronie środowiska oraz o ocenach oddziaływania na środowisko 
(tj. Dz. U. z 2013 r. poz. 1235 ze zm.) zawiadamiam o zatwierdzeniu 

Uchwałą Nr 1565/LI/2014 Rady Miejskiej w Piasecznie z dnia 15.10.2014 r. 
miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego części wsi Baszkówka ETAP I

Możliwość zapoznania się treścią przyjętego dokumentu:
1. BiP Urzędu Miasta i Gminy Piaseczno www.piaseczno.eu
2. Urząd Miasta i Gminy Piaseczno, Wydział Urbanistyki i Architektury, 

ul. Kościuszki 5, Piaseczno
Uzasadnienie

Zgodnie z art. 14 pkt 1 i 2 Ustawy o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym z dnia 
27 marca 2003 r. (t.j. Dz. U. z 2012 r. poz. 647 ze zm.) Rada Miejska w Piasecznie podjęła 
Uchwałę Nr 251/XI/2011 z dnia 24.08.2011 r. w sprawie przystąpienia do sporządzenia miej-
scowego planu zagospodarowania przestrzennego części wsi Baszkówka i dnia 17.09.2014 r. 
Rada Miejska w Piasecznie podjęła Uchwałę Nr 1549/L/2014 w sprawie sposobu wykonania 
Uchwały Nr Nr 251/XI/2011 z dnia 24.08.2011 r. w sprawie przystąpienia do sporządzenia 
miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego części wsi Baszkówka.
Zgodnie z wymogami ustawowymi podaję do wiadomości informacje o udziale społeczeń-
stwa w postępowaniu: 
•	 Ogłoszono w prasie lokalnej „Gazeta Piaseczyńska” nr 7 (176)  z dnia 29 września 2011 

r. oraz na stronie internetowej  Urzędu Miasta i Gminy Piaseczno www.piaseczno.eu, 
a także poprzez obwieszczenia o podjęciu uchwały o przystąpieniu do sporządzenia 
planu i możliwości składania wniosków do planu w terminie 21 od dnia ogłoszenia. 
W odpowiedzi wpłynęły 3 wnioski.

•	 Ogłoszono w prasie lokalnej „Kurier Południowy” nr 21  (533)W1 z dnia 13 czerwca 
2014 r. oraz na stronie internetowej  Urzędu Miasta i Gminy Piaseczno www.piaseczno.
eu, a także poprzez obwieszczenia o wyłożeniu do publicznego wglądu projektu planu 
w terminie od 1.07.2014 r. do 1.08.2014 r. i możliwości składania uwag do projektu 
planu w terminie do 22.08.2014 r. W odpowiedzi wpłynęły 3 uwagi. 

Po przeprowadzeniu procedury planistycznej zgodnie z art. 17 w/w ustawy podjęto przed-
miotową uchwałę w sprawie uchwalenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzen-
nego części wsi Baszkówka ETAP I.

Podsumowanie
sporządzone stosownie do art. 55 ust. 3 ustawy z dnia 3 października 2008 r. o udostępnia-
niu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska 
oraz o ocenach oddziaływania na środowisko (t.j. Dz. U. z 2013 r. poz. 1235 ze zm.)

Miejscowy plan zagospodarowania przestrzennego części wsi Baszkówka ETAP I wpro-
wadza zmianę polegającą na przeznaczeniu terenu użytkowanego dotychczas rolniczo pod 
zabudowę mieszkaniową. Zmiana ta nie dopuszcza do degradacji środowiska przyrodnicze-
go. Przekształcenia środowiska przyrodniczego ograniczają się wyłącznie do obszaru obję-
tego planem. 

Zakres i tryb sporządzania planu zgodne są z wymaganiami ustawy o planowaniu i za-
gospodarowaniu przestrzennym. 

Projekt miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego części wsi Baszkówka 
został  pozytywnie zaopiniowany i uzgodniony przez Regionalnego Dyrektora Ochrony Śro-
dowiska oraz zaopiniowany przez Państwowego Wojewódzkiego Inspektora Sanitarnego.

Ustalenia planu miejscowego pozwalają na realizację założeń polityki przestrzennej 
miasta i gminy Piaseczno określonej w studium uwarunkowań i kierunków zagospodaro-
wania przestrzennego.

Z up. Burmistrza Miasta i Gminy Piaseczno
mgr inż. arch. Jacek Ryszkowski

Naczelnik Wydziału Urbanistyki i Architektury
Główny Architekt Miasta i Gminy Piaseczno

BURMISTRZ MIASTA I GMINY PIASECZNO
Ogłasza pisemny nieograniczony przetarg na wynajem lokalu użytkowego 

o powierzchni  6,90 m2 usytuowanego w budynku mieszkalnym 
przy ul. Wojska Polskiego 7 w Piasecznie.

z przeznaczeniem na działalność usługową lub handlową na okres 3 lat.

Miesięczna stawka wywoławcza czynszu za wynajem 1 m2 powierzchni 
netto wynosi  23,00 zł. + VAT 23%.
Koszty związane z adaptacją i ewentualnym remontem lokalu, bieżącym 
utrzymaniem (energia elektryczna, woda, kanalizacja, centralne 
ogrzewanie, wywóz śmieci, itp.) ponosi najemca.
Zasilanie energii elektrycznej możliwe po podpisaniu umowy z PGE (na 
koszt najemcy).
Warunkiem udziału w przetargu jest wniesienie wadium w wysokości 
317,40 zł., które  należy wpłacić przelewem na konto:12 1060 0076 0000 
3310 0018 5094 do dnia 30.10.2014 r.  
Wadium oferenta, który wygrał przetarg nie podlega zwrotowi, a zalicza się 
je na poczet kaucji.
Skutkiem uchylenia się od zawarcia umowy jest utrata wadium.
Oferta powinna zawierać:
•	 imię i nazwisko, oraz adres oferenta albo nazwę lub firmę oraz 

siedzibę, jeżeli  oferentem jest osoba prawna lub inny podmiot, adres 
do korespondencji, telefon kontaktowy

•	 aktualny odpis z właściwego rejestru lub zaświadczenie o wpisie do 
ewidencji działalności gospodarczej,

•	 oferowaną wysokość stawki czynszu netto za 1 m² powierzchni 
całkowitej lokalu w wymiarze miesięcznym, wyrażoną w PLN, do 
dwóch miejsc po przecinku - zapis liczbowy i słowny oferowanej 
stawki (jednoznacznie bez tzw. „przedziałów” i innych wariantów), 
która winna być większa od stawki wywoławczej,

•	 proponowany rodzaj działalności,
•	 dowód wpłaty wadium.
•	 czytelny podpis oferenta na każdym składanym dokumencie oraz 

datę sporządzenia oferty. 
Oferty podpisane należy składać w zamkniętej kopercie formatu A4, 
ostemplowanej bądź podpisanej w miejscu zaklejenia, w kancelarii Urzędu 
Miasta i Gminy w Piasecznie przy 
ul. Kościuszki 5 w terminie do dnia 30.10.2014 r. do godz. 1045

                                          z napisem na kopercie:
„PRZETARG NA WYNAJEM LOKALU UŻYTKOWEGO POŁOŻONEGO 

W   PIASECZNIE PRZY UL. WOJSKA POLSKIEGO 7”
Otwarcie ofert nastąpi w dniu 30.10.2014 r. o godz. 1100 w pokoju nr 89, 
III piętro
w siedzibie Urzędu Miasta i Gminy w Piasecznie przy ul. Kościuszki 5.
Oferenci mogą dokonać wizji przedmiotowego lokalu – w tym celu należy 
ustalić telefonicznie lub osobiście w siedzibie UMiG Piaseczno termin wizji.
Dokumenty do przetargu należy pobrać  w pokoju nr 90 w siedzibie UMiG 
Piaseczno.
Szczegółowe informacje można uzyskać w siedzibie Urzędu Miasta 
i Gminy w Piasecznie przy ul. Kościuszki 5 w pokoju nr 90 lub pod nr tel. 
22 701 76 79
Burmistrz Miasta i Gminy Piaseczno zastrzega sobie prawo zamknięcia 
przetargu bez wybrania którejkolwiek z ofert i bez podania przyczyny.
O wynikach przetargu oferenci będą zawiadomieni w formie pisemnej.

Co  dzieje się z zaplanowaną inwestycją PKP polegającą na przebudowie torów 
na trasie Warszawa Okęcie – Radom,  i kiedy w związku z tym do Piaseczna 
dotrze SKM? O  ile przedłuży się  remont Dworca PKP w Piasecznie  w związku 
z działaniami  Mazowieckiego Konserwatora Zabytków?  Dlaczego Gmina naj-
pierw remontuje  budynek dworca, zamiast – co wydaje się pilniejsze – zająć się 
organizacją parkingów i zagospodarowaniem terenów wokół niego? Czy i gdzie 
w okolicy dworca powstanie parking wielopoziomowy? Na te i inne pytania 
mieszkańców szczerze i bez wyborczego  ściemniania odpowiada  burmistrz 
Miasta i Gminy Piaseczno,  ZDZISŁAW LIS
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– co, jak i kiedy?
budowlana blokuje na razie wszelkie, tak 
niezbędne i oczekiwane inwestycje gminy 
w okolicy torów, dworca i stacji. Wyni-
ka to z faktu, że interesujące nas tereny 
znajdują się we władaniu PKP i – mimo 
że PKP nie planują bezpośrednio na nich 
inwestować – to jednak znajdują się w za-
mkniętej strefie kolejowej, która stanowi 
podstawę projektu modernizacji trasy. 
W związku z tym, do czasu uzyskania po-
zwolenia na budowę niemożliwa jest jaka-
kolwiek zmiana dokumentacji stanowią-
cej podstawę działań PKP, a konkretnie 
wydzielenie ze „strefy kolejowej” działek 
i przekazanie ich gminie, aby ta mogła 
inwestować. Można dziś tylko żałować, 
że kilka lat temu, kiedy było to jeszcze 
możliwe, nie podjęto prób w kierunku 
wydzielenia potrzebnych gminie gruntów. 

TOWAROWA, PARKINGI, CHODNIK 
NA ORĘŻNEJ CZEKAJĄ 

NA ZIELONE ŚWIATŁO OD PKP
Gminny projekt modernizacji tere-

nów wokół dworca jest gotowy i jego 
zakres obejmuje: 

– modernizację terenu przed dwor-
cem – poprzez przebudowę i zmniej-
szenie łuku ulicy Dworcowej, budowę 
wysepki pośrodku placu i nowej pętli 
autobusowej, budowę miejsc parkingo-
wych oraz przejść dla pieszych;

– przebudowę ulicy Towarowej do 
Nadarzyńskiej wraz z organizacją miejsc 
parkingowych;

Po modernizacji uzyskamy w tej 
okolicy ok.200 miejsc parkingowych 
łącznie. 

Gmina wykonała już wszystkie 
niezbędne i możliwe do wykonania na 
tym etapie ruchy typu: zmiana statusu 
ulicy Towarowej z drogi wojewódzkiej 
na drogę gminną, przygotowała projekt 
zmiany planu zagospodarowania prze-
strzennego, wykonała projekt budow-
lany. Jesteśmy przygotowani i musimy 
teraz czekać na uzyskanie przez PKP 
pozwolenia na budowę, co odbloku-
je możliwość wydzielenia i pozyskania 
działek na których chcemy inwestować 
i uzyskanie przez gminę ponownych 
niezbędnych uzgodnień i pozwoleń na 
budowę. Realistycznie oceniając, będzie 
to możliwe najwcześniej pod koniec 
przyszłego roku. 

Wtedy możliwe będą także: 

– budowa chodnika przy ulicy Orężnej, 
na odcinku do przejazdu (w porozumie-
niu z powiatem, bo droga jest powia-
towa);
– przejęcie i modernizacja budynku sta-
cji w Zalesiu Górnym;
Czekając na ruch po stronie PKP podję-
liśmy działania doraźne, tzn.: 
– urządzone zostały miejsca parkingowe 
przy stacji w Zalesiu Górnym (wzdłuż 
ul. Młodych Wilcząt oraz na terenie 
wydzierżawionym od Ośrodka Wisła) 
i tymczasowe miejsca przy dworcu 
w Piasecznie. 
– prowadzimy negocjacje z prywatny-
mi właścicielami co do wykupu bądź 
dzierżawy prywatnych działek leżą-
cych w okolicy piaseczyńskiego dworca 
z przeznaczeniem na parkingi naziemne 
lub ew. parking wielopoziomowy. 

PARKING WIELOPOZIOMOWY 
Budowa wielopoziomowego par-

kingu w okolicy dworca to temat osob-
ny i także uzależniony od działań PKP. 
Niestety w przeszłości nikt nie pomy-

ślał o rezerwacji gruntu pod tego typu 
inwestycję, a dziś z rozpoznania i ana-
lizy dostępnych jeszcze działek w tej 
okolicy wynika, że najlepszą, jeśli nie 
jedyną lokalizacją dla takiego obiektu 
jest teren położony pomiędzy dworcem 
a ulicą Sienkiewicza. Należy on również 
do strefy kolejowej i zabudowany jest 
zamieszkanym budynkiem kolejowym. 
Rozmowy trwają i PKP deklaruje wolę 
przekazania terenu gminie, ale zobo-
wiązane jest zapewnić lokatorom pra-
wo pierwokupu mieszkań, następnie 
gmina byłaby zobowiązana zaoferować 
im mieszkania zamienne, konieczna jest 
też zmiana planu zagospodarowania, 
której nie można jednak dokonać do 
czasu rozpoczęcia inwestycji przez PKP, 
itd. Mówię o tym wszystkim po to, żeby 
uświadomić mieszkańcom jak żmudne 
i czasochłonne jest dochodzenie do po-
zornie prostych i oczywistych rozwiązań. 
Szczególnie gdy ma się do czynienia z tak 
trudnym i nieruchawym partnerem ja-
kim są PKP – składające się z wielu spó-
łek o różnych kompetencjach i zarządza-
jących majątkiem, którego stan prawny 
jest często nieuregulowany. 

Drugą ewentualną lokalizacją dla 
parkingu wielopoziomowego jest pry-

watny teren u zbiegu ulicy Dworcowej 
i Towarowej, jednak ze względu na 
trójkątny kształt i niewielkie rozmiary 
(2 działki o łącznej powierzchni nieca-
łe 3000m2) jest mniej „ustawny”. Tu 
także rozmowy są prowadzone, jednak 
utrudnia je nieuregulowany stan praw-
ny jednej z działek.

Projektowanie parkingu wielopo-
ziomowego i ubieganie się o środki ze-
wnętrzne na jego budowę będzie moż-
liwe i zostanie rozpoczęte w momencie 
gdy będziemy już wiedzieli jakim grun-
tem dysponujemy. 

REMONT DWORCA PKP 
Z KONSERWATOREM W TLE 

Tak więc czekając na zielone świat-
ło ze strony PKP, gmina realizuje to co 
jest w chwili obecnej możliwe do zre-
alizowania, tzn. modernizuje budynek 
dworca PKP, który – jako jedyny obiekt 
„kolejowy” – znajduje się w naszej dys-
pozycji na mocy umowy dzierżawy (po 
uregulowaniu stanu prawnego przez 
PKP, możliwe będzie przejęcie dworca 

przez gminę na własność – co prawda 
odpłatnie, ale po odliczeniu poniesio-
nych nakładów). 

Wcześniej przewidywany dość po-
bieżny remont budynku – po ocenie sta-
nu technicznego i koniecznych działań 
– przeobraził się w większą, wymaga-

jącą wszystkich uzgodnień i pozwole-
nia na budowę inwestycję. Zmienił się 
też program funkcjonalno – użytkowy, 
który obecnie przewiduje komercyjne 
wykorzystanie części obiektu i zlokalizo-
wanie tam restauracji, barku, punktów 
usługowych i pomieszczeń biurowych 
pod wynajem.

Oprócz remontu wnętrza budynku 
czyli poczekalni, kas, toalet i budowy 
nowej wewnętrznej klatki schodowej, 
zakres prac remontowych przewiduje 
m.in. izolację i ocieplenie ścian funda-
mentowych, remont elewacji wraz z wy-
mianą stolarki okiennej i drzwiowej, 
podniesienie dachu i adaptację podda-
sza. Ponadto wokół dworca powstaną 
nowe chodniki wraz z zielenią, a roze-
brane zostaną blaszane budki, których 
działalność może zostać przeniesiona 
do wnętrza budynku. 

Dokumentacja projektowa na mo-
dernizację budynku dworca została 
wykonana zgodnie z wymogami, m.in. 
w oparciu o informację, że budynek 
dworca nie jest wpisany do rejestru 
zabytków, i dnia 3.10.2013r. wojewo-
da mazowiecki wydał pozwolenie na 
budowę. W lutym następnego roku 
rozstrzygnięty został przetarg na wy-
konawstwo, podpisana została umowa 
i w maju br. zwycięska firma Remar we-
szła na plac budowy.

Jednak w marcu br., czyli 5 miesięcy 
po wydaniu przez Wojewodę pozwo-
lenia na budowę, Mazowiecki Woje-
wódzki Konserwator Zabytków wszczął 
procedurę wpisu budynku piaseczyń-
skiego dworca do rejestru zabytków 
jako unikalnego przykładu architektu-
ry modernistycznej, a 9 czerwca wydał 
decyzję w tej sprawie. Skutkiem tego 
było częściowe wstrzymanie prac bu-
dowlanych. Zgodnie z decyzją Gmina 
zobligowana została do opracowania 
dokumentacji uwzględniającej zalece-
nia Konserwatora (rezygnacja z ocie-
plenia budynku, zachowanie niektórych 
elementów posadzki, okładzin elewa-
cyjnych i wyposażenia typu poręcze 
przy kasach) oraz zatrudnienia inspek-
tora nadzoru budowlanego dysponu-
jącego specjalnymi uprawnieniami 
do nadzorowania prac prowadzonych 
w obiektach zabytkowych. Niektóre 

z zaleceń konserwatorskich np. te do-
tyczące zachowania starej, popękanej 
i rozsypującej się posadzki kaflowej są 
trudne do spełnienia i trwają dyskusje 
nad możliwością zastąpienia jej inną, 
wierną kopią. To samo dotyczy zacho-
wania starych, wahadłowych drzwi do 
poczekalni, które z kolei są nie do przy-
jęcia z punktu widzenia zasad ochrony 
przeciwpożarowej. Dyskusje i ustalenia 
są w toku i mam nadzieję, że uda nam 
się osiągnąć zadowalający kompromis 
pomiędzy zachowaniem i wyekspono-
waniem zabytkowej substancji dworca, 
a wymogami bezpieczeństwa i wzglę-
dami praktycznymi. Równolegle do 
ustaleń trwają prace ziemne przy izo-
lacji fundamentów budynku i wymiana 
dachu. 

Wynikający z przetargu i umowy 
koszt remontu budynku dworca wy-
nosi prawie 4 mln zł, jednak po speł-
nieniu zaleceń konserwatora zabytków 
na pewno wzrośnie. Oddala się też 
w związku z tym termin oddania bu-
dynku do użytkowania – z planowanego 
grudnia 2014, na maj 2015 roku. W tej 
sytuacji możemy jedynie zapewnić, że 
podjęte zostaną zastępcze działania, 
mające na celu umożliwienie pasaże-
rom ochrony przed zimnem i śniegiem 
w miesiącach zimowych. 

Reasumując:   gdyby w przeszłości, 
przed 2007 rokiem, kiedy to PKP podjęły 
decyzję o inwestowaniu w przebudowę 
trasy,  ówczesne władze Gminy wykaza-
ły się większą dalekowzrocznością i pod-
jęły choćby próbę pozyskania od PKP 
potrzebnych terenów, dziś tak potrzeb-
ne inwestycje wokół dworca  byłyby o 
wiele bardzie zaawansowane a może 
już gotowe.  W obecnej sytuacji niestety 
zamieszanie i  utrudnienia związane z 
inwestycjami gminnymi i kolejowymi 
potrwają  jeszcze parę lat, w czasie któ-
rych potrzeba nam będzie wszystkim 
dużo cierpliwości i zrozumienia. Ale 
warto, bo końcowym efektem będzie 
usprawniona komunikacja, zrewitali-
zowany piękny i  komfortowy dworzec 
wraz z zapleczem parkingowym i no-
wym szlakiem komunikacyjnymi, a więc 
odzyskanie i otwarcie dla mieszkańców  
całego  wielkiego, zaniedbanego do tej 
pory fragmentu Piaseczna. 
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Krzysztopf Spociński: Panie Jacku wspólnie z mieszkańcami 
podjął pan  próbę uchylenia uchwały RM w sprawie oczysz-
czania ścieków z terenu Prażmowa przez gminę Piaseczno
Jacek Zwolińki: O  tym, że kanalizacja z Prażmowa zostanie przyłą-
czona do oczyszczalni na Wólce dowiedzieliśmy się z lokalnej pra-
sy – już po fakcie. Jako mieszkańcy Wólki Kozodawskiej , Jazgarze-
wa i Jesówki poczuliśmy się  oszukani przez burmistrza Piaseczna 
Zdzisława Lisa. Na jednym z wcześniejszych spotkań zobowiązał 
się, że  tak istotne decyzje będę konsultowane z nami. A jest to 
ważna decyzja – pod względem środowiskowym i finansowym. 
Jej duże koszty odczujemy wszyscy w całej gminie Piaseczno.

KS: Ale podjęliście Państwo jakieś działanie w tej sprawie
JZ: Interweniowaliśmy podobnie jak w sprawie propozycji bu-
dowy Punktu Selektywnego Zbioru Odpadów Komunalnych 
(PSZOK) na terenie Wólki Kozodawskiej – od której Gmina, po 
naszym proteście odstąpiła. Zaprosiliśmy pana burmistrza na 
spotkanie oczekując uzasadnienia dlaczego PWiK Sp. Z.o.o. 
będąca własnością Gminy Piaseczno  została zobowiązana do 
wykonywania zadań własnych należących do Gminy  Prażmów. 
Chcieliśmy również zapytać o skutki dostarczenia do oczyszczalni 
w Wólce Kozodawskiej dodatkowych  800m3/d ścieków, a z nimi 
dodatkowy smród, zarazki i bakterie. Niestety p Burmistrz nie 
znalazł dla nas czasu.

KS:Z tego co wiem spotkanie odbyło się?
JZ: Przyszli tylko panowie prezesi spółki PWiK i przedstawili 
nam swoje wizje skanalizowania Gminy Piaseczno do 2035r. 
Posiadając pozycję monopolisty monopolistą /jakim faktycznie 
jest PWiK na terenie gminy Piaseczno, utrzymujące się z naszych 
płatności za wodę  i odbiór ścieków, przy braku konkurencji, / 
może  tworzyć koncepcje przerzucania ścieków z oczyszczalni do 
oczyszczalni . Tylko, niestety, my mieszkańcy pokryjemy koszty 

nowych  inwestycji w ramach ponoszonych opłat. Będą one 
ukryte w taryfie za wodę i ścieki. Tyle wynieśliśmy ze ‘’spotkania 
z Burmistrzem’’  bez Burmistrza.

KS:Zostały jeszcze możliwości prawne: wezwanie Rady Miej-
skiej do usunięcia naruszenia interesu prawnego w trybie 
art.101, złożenie skargi  do Wojewódzkiego Sądu Admini-
stracyjnego
JZ:  Obie wykorzystaliśmy. Pan  Burmistrz będąc mieszkańcem 
Prażmowa, mając poparcie swojego zaplecza partyjnego i ko-
alicyjnego odrzucił naszą skargę. Uzasadnienie do uchwały  to 
dużo liczb i cyfr opartych na błędnych założeniach . Są też nie-
ścisłości w przyjętych parametrach do obliczeń  ścieków i ilości 
mieszkańców.  Brakuje  najważniejszego, analizy ekonomicznej, 
kosztów jakie zostaną poniesione na realizacje  tych pomysłów,  
i ile docelowo zapłacimy za oczyszczanie ścieków z Prażmowa. 
Wszyscy mamy świadomość, że są to milionowe nakłady. Ścież-
kę prawną do WSA również wykorzystaliśmy. Kruczki prawne 
i różna interpretacja  przepisów spowodowały, że nasza skarga 
nawet nie weszła na wokandę sądową.

KS:Czy sądzi Pan, że coś się jeszcze uda zmienić
JZ:   W tej kadencji już nic , nie z tym Burmistrzem i Radą  Miej-
ską. Ale za chwile mamy  wybory samorządowe . Mam nadzieję, 
że wybierzemy ludzi odpowiedzialnych i dbających o nasze 
interesy. Myślę ,że nowi radni  pochylą się nad tym bublem 
prawnym i przestaniemy robić prezenty ościennej gminie. Jeden 
już zrobiliśmy. To  z naszych środków została  sfinansowana 
koncepcja kanalizacji  gminy Prażmów, zanim Rada Miejska 
w Piasecznie podjęła uchwałę.

KS:Czego by Pan życzył radnym nadchodzącej kadencji
JZ: Samodzielnego myślenia.

Rozmowa z Jackiem Zwolińskim – mieszkańcem Wólki Kozodawskiej, 
pełnomocnikiem ds. realizacji projektu z funduszy europejskich 
w latach 2001-2006. Rozmawia Krzyszto Spociński

PRZYSZŁOŚĆ SPORTU  W GMINIE PIASECZNO
KOMITET WYBORCZY JÓZEFA ZALEWSKIEGO I CENTRUM

ZAPRASZASZA  DZIAŁACZY,  TRENERÓW, ZAWODNIKÓW I WSZYSTKICH SYMPATYKÓW SPORTU 
NA SPOTKANIE POŚWIĘCONE  PRZYSZŁOŚCI SPORTU  W GMINIE PIASECZNO.   

Które  rozpocznie  się  o godzinie 18:00 w dniu 6.11.2014 r. (czwartek)  
w  świetlicy na obiektach GOSiR  przy ulicy  1 maja w Piasecznie

Program spotkania obejmie tematy:
1.�Otwarcie zebrania – przedstawienie  stanowiska  komitetu wyborczego  w stosunku  do sportu, rekreacji  oraz sportu 

szkolnego  w latach 2015 -2018 
2.Dotacje gminna dla klubów sportowych/ warunki konkursowe, kryteria przydzielania dotacji/
3.�Baza  gminna wykorzystywana do prowadzeni  zajęć klubowych/  opłaty za korzystanie z obiektów, koordynacja obiek-

tywnego przydzielania miejsc i ilości godzin  w obiektach  GOSiR oraz  salach szkolnych
3.Sprawy różne

WIZJA: Gmina Piaseczno to samorządowy 
partner w cywilizacyjnym rozwoju aglomeracji 
warszawskiej. Oznacza to, że Gmina Piasecz-
no - w celu zapewnienia komfortu życia swoim 

mieszkańcom - musi tworzyć racjonalny kompromis między lokalną 
tożsamością Małej Ojczyzny i nowoczesnym wizerunkiem partner-
stwa samorządowego na obszarze aglomeracji warszawskiej.
Historia Miasta i Gminy Piaseczno jest bezcennym i niezaprzeczal-
nym walorem funkcjonowania lokalnej wspólnoty mieszkańców. 
Otwartość Miasta i Gminy na strategiczną współpracę z sąsied-
nimi gminami, powiatami oraz miastami wokół Warszawy jest - 
w realiach obowiązujących standardów europejskich - warunkiem 
rozwoju funkcjonalnego Gminy, m.in. w oparciu o fundusze Unii 
Europejskiej oraz programy gospodarcze przewidziane w Strategii 
Rozwoju Województwa Mazowieckiego.

FILARY PROGRAMYU AKTYWNE PIASECZNO!
INFRASTRUKTURA Drogowa
1. Aktywne zabieganie o budowę drogi S7 (Puławska BIS)
2. Aktywne zabieganie o modernizację i budowę głównych ciągów 
komunikacyjnych – DK79, DW 721 i DW 722
3. Systemowa budowa dróg gminnych (m.in. ul. Mleczarska, ul. 
Główna w Bobrowcu). 
4. Systemowa modernizacja dróg gminnych /wykonanie nakładek 
asfaltowych (teren po budowie kanalizacji sanitarnej) oparciu o au-
tentyczne potrzeby mieszkańców.
5. Systemowa budowa chodników i zatoczek autobusowych, syg-
nalizacji;
6. Planowe wykonanie funkcjonalnej sieci ścieżek rowerowych.
Wodno-kanalizacyjna
1. Objęcie zbiorczym systemem kanalizacji sanitarnej 95% mieszań-
ców Gminy Piaseczno
2. Budowa systemu uniezależnienia energetycznego dla obiektów 
PWIK
3. Aktywny udział Gminy w programach rozwoju odnawialnych źró-
deł energii; promocja działań proekologicznych; promocja ochrony 
źródeł wody pitnej
EDUKACJA
1. kompleksowa oferta wychowania przedszkolnego i opieki nad 
małym dzieckiem na terenie gminy;
2. konkurencyjność oferty oświatowej szkół, programy preferencji 
dla najlepszych wyników pracy pedagogicznej; programy stypen-
dialne dla najzdolniejszych uczniów;
3. Innowacyjność w nauczaniu: wprowadzanie nowych przedmio-
tów i zajęć edukacyjnych sprzyjających rozwojowi świadomości 
obywatelskiej, praw i obowiązków obywatela, młodzieżowych 
organizacji non-profit, zajęć powszechnej edukacji architektonicz-
nej,  urbanistyki i
 ładu  przestrzennego;
4. Szkolne think tanki;

PRZESTRZEŃ PUBLICZNA
1. Utworzenie i wprowadzenie programu Estetyzacji Miasta Piasecz-
na oraz ochrony jego urbanistyczno-architektonicznego wizerunku 
miasta zabytkowego;
2. Rozszerzenie studium i analizy planów zagospodarowania prze-
strzennego o gwarancje ochrony standardów komunikacyjnych oraz 
tworzenia funkcjonalnej infrastruktury publicznej;
KULTURA
1. Utworzenie nowoczesnej oferty życia kulturalnego na obszarze 
Gminy ze szczególnym uwzględnieniem edukacji kulturalnej, promo-
cji talentów artystycznych i rozwoju kultury wysokiej;
2. Przystąpienie do projektu budowy Piaseczyńskiego Centrum 
Kultury i Sztuki z najbardziej nowoczesną i największą w Gminie 
salą muzyczno-teatralno-kinową;
3. Promocja szkolnictwa artystycznego, wychowania muzycznego, 
sztuk plastycznych, rzemiosła (w tym artystycznego oraz ginących 
profili zawodowych);
SPORT I REKREACJA
1. Budowa i rozbudowa obiektów sportowych w Gminie
2. Coroczna organizacja dużego lodowiska miejskiego
3. Powołanie specjalnej komisji prawnej do zakończenie procedur 
własnościowych i rewitalizacyjnych Parku Miejskiego w Piasecznie
4. Kontynuacja rewitalizacji Górek Szymona 
5. Budowa ciągu dróg rowerowych od obiektów użyteczności pub-
licznej do centrum miasta i dworca PKP
6. Przystąpienie do systemu Verturilo
POLITYKA SPOŁECZNA I MIESZKANIOWA
Zrównoważenie rozwoju budownictwa mieszkalnego z rozwojem 
infrastruktury komunikacyjnej, 
technicznej i socjalnej gminy;
SPOŁECZEŃSTWO, SŁUŻBA ZDROWIA I PROFILAKTYKA ZDROWOTNA
1. wsparcie dla firm oferujących profesjonalne usługi medyczne z za-
kresu pediatrii, geriatrii, profilaktyki nowotworowej, rehabilitacji;
2. wsparcie dla podmiotów gospodarczych zajmujących się profesjo-
nalną opieką nad osobami starszymi, niepełnosprawnymi, chorymi 
(w tym hospicja);
3. Utworzenie Centrum NGO i Wolontariatu;
4. wzmocnienie udziału doradczego Rady Oświatowej, Rady Sportu 
oraz Zespołu Konsultacyjnego ds. NGO

POLITYKA SENIORALNA
Aktywizacja mieszkańców 60+ oraz zapobieganiewykluczeniu spo-
łecznemu
1. Powołanie Rady Seniorów jako organu doradczego samorządu 
Gminy;
2. Utworzenie Piaseczyńskiego Centrum Seniorów oraz klubów 
seniora w ramach świetlic wiejskich
3. Utworzenie oferty edukacyjno-kulturalnej oraz rekreacyjnej dla 
seniorów

Okręg nr 2
Kamil Stano. Lat 24. 
Wykształcenie: wyższe, ma-
gisterskie.  Absolwent wy-
działu Prawa i Administracji 
Uczelni Łazarskiego
Mieszkaniec  Piaseczna. 
PROPOZYCJE KANDYDATA 
NA RADNEGO
POPIERAM:  KWW Józefa 

Zalewskiego i Centrum
JESTEM ZA:  
- rozwojem przedsiębiorczości na obszarze Gmi-
ny Piaseczno i  wykreowanie marki Piaseczno 
jako dogodnej lokalizacji dla różnorodnych in-
westycji;
BĘDĘ DZIAŁAĆ NA RZECZ:
- współpracy przedsiębiorców z Gminą (powoła-
nie Społecznej Rady Przedsiębiorców);
- utworzenia jednostki odpowiedzialnej za pro-
mocję i współpracę z inwestorami;  
- utworzenia Piaseczyńskiej Strefy Inwestycyj-
nej  i funkcjonowania w jej  ramach  Inkubatora 
Przedsiębiorczości.
UWAŻAM ZA KONIECZNE:
- wprowadzenie budżetu partycypacyjnego;
 - wprowadzenie trybu stałych konsultacji spo-
łecznych i dyżurów konsultacyjnych na linii: oby-
watel –   burmistrz - rada miejska; 
- polepszenie stanu dróg gminnych oraz stałą 
współpracę Gminy z zarządcami pozostałych 
dróg na obszarze Gminy; 
LOBBUJĘ ZA: 
- utworzeniem i wprowadzeniem programu 
Estetyzacji Miasta Piaseczna oraz ochrony jego 
urbanistyczno-architektonicznego wizerunku 
miasta zabytkowego;
BEZWZGLĘDNIE POTRZEBNE JEST: 
- pozyskanie finansowania planowanych inwe-
stycji prorozwojowych oraz programów społecz-
nych poprzez:  aktywne pozyskiwanie środków 
unijnych i krajowych oraz optymalizację wydat-
ków budżetowych.

AKTYWNE PIASECZNO TO PIASECZNO 
OBYWATELSKIE!

PROSZĘ O UDZIAŁ W WYBORACH 
SAMORZĄDOWYCH!

Okręg nr 5
Agnieszka Czapińska
Lat: 65
Mieszkanka Piaseczna 
od 50 lat. Wykształcenie: 
średnie. Życie zawodowe 
związane z oświatą i szkol-
nictwem.
PROPOZYCJE KANDYDATKI 

NA RADNĄ
MÓJ PROGRAM WYBORCZY: KWW Józef Zalew-
ski i Centrum
MOIM PRIORYTETEM jest: 
- kompleksowa oferta wychowania przedszkol-
nego i opieki nad małym dzieckiem na terenie 
gminy;
BĘDĘ SPRZYJAĆ:
- konkurencyjności oferty oświatowej szkół, pro-
gramom preferencji dla najlepszych wyników 
pracy pedagogicznej; programom stypendial-
nym dla najzdolniejszych uczniów;
LICZY SIĘ DLA MNIE: innowacyjność w naucza-
niu; wprowadzanie nowych przedmiotów i za-
jęć edukacyjnych, które rozwijają  świadomość 
obywatelską
JESTEM ZA:  wprowadzeniem zajęć z powszech-
nej edukacji architektonicznej, urbanistyki i ładu  
przestrzennego;
POPIERAM: szkolne think tanki;
POTWIERDZAM: konieczność zapewnienia 
dzieciom i młodzieży odpowiednich warunków 
kształcenia i rozwoju (nowoczesne wyposażenie 
dydaktyczne szkół)
NIE ZAPOMINAM O:  obowiązkach Gminy wo-
bec pokolenia seniorów - emerytów i rencistów. 
POPIERAM: konieczność przyciągania nowych 
inwestorów do Gminy i Miasta Piaseczna; 
ułatwienia proceduralne dla podmiotów gospo-
darczych tworzących nowe miejsca pracy
PO PIERWSZE: WSPÓŁPRACA BURMISTZA Z RA-
DĄ MIEJSKĄ!
PO DRUGIE: DIALOG SAMORZĄDU Z MIESZ-
KAŃCAMI!
PO TRZECIE: ODPOWIEDZIALNOŚĆ!

Okręg nr 5
Konrad Schweizer 
Lat  47. Mieszkaniec  Piaseczna.  Żonaty. Dwoje 
dzieci (9 i 10 lat). Wykształcenie wyższe.  Pra-
ca:  firma budowlana (budownictwo drogowe 
i kolejowe). 
PROPOZYCJE KANDYDATA NA RADNEGO.
BĘDĘ REALIZOWAĆ:  program KWW Józefa Za-
lewskiego i Centrum.
MOJE PRIORYTETY:  
EDUKACJA  i  KULTURA:   uczestnictwo w pracach 
nad stworzeniem strategii oświatowej Gminy,  
budowa nowej szkoły podstawowej, która od-
ciąży przeludnioną SP nr  5,  wprowadzenie kom-
pleksowej oferty wychowania przedszkolnego 
i opieki nad dzieckiem na terenie Gminy; 
SPORT I REKREACJA: budowa i rozbudowa 
obiektów sportowych w Gminie, coroczna orga-
nizacja lodowiska miejskiego, rozbudowa syste-
mu dróg rowerowych na terenie Gminy, konty-
nuacja rozpoczętych procedur własnościowych 
i rewitalizacyjnych Parku Chyliczkowskiego;
POLITYKA SPOŁECZNA I MIESZKANIOWA: 
zrównoważenie rozwoju budownictwa mieszka-
niowego z rozwojem infrastruktury komunika-
cyjnej, technicznej i socjalnej;
BĘDĘ LOBBOWAĆ  ZA:  budową drogi S7, mo-
dernizacją dróg DK79, DW 721 i 722; 

OPTUJĘ ZA:  otwarciem  parkingu przy dworcu 
kolejowym PKP w Piasecznie;
UWAŻAM ZA KONIECZNE:  przygotowanie 
i wprowadzenie programów wspierających lo-
kalną przedsiębiorczość, a także pomoc małym 
i średnim firmom; 
POPIERAM walkę ze wszystkimi przejawami ne-
potyzmu w administracji samorządowej;
BEDĘ PROMOWAĆ:  lokalny patriotyzm i płace-
nie podatków w miejscu zamieszkania;

TYLKO DO PRZODU! TYLKO REALNIE! TYLKO 
ODPOWIEDZIALNIE!

Okręg nr 23
Wiesław Słowik
Lat 69.
Mieszkaniec Gminy Pia-
seczno.
Sołtys wsi Złotokłos.
Wykształcenie: zawodowe.
POPIERAM: program wy-
borczy KWW Józefa Zalew-

skiego i Centrum. Jest trudny, ale realny.
NIE BOJĘ SIĘ: pracy społecznej i szukania kom-
promisu w rozwiązywaniu najważniejszych 
problemów Gminy;
NAJWAŻNIEJSZY DLA GMINY JEST BUDŻET, który 
zabezpiecza: 
- funkcjonowanie oświaty, opiekę gminy nad  
wiejskimi świetlicami i ośrodkami kultury; 
- gwarantuje poprawne działanie służby zdro-
wia, rozwija możliwość rehabilitacji i rekreacji 
dla mieszkańców w różnym wieku i o różnej 
sprawności;
- tworzy i unowocześnia infrastrukturę sporto-
wą, pomaga klubom sportowym; 
- przewiduje utrzymanie gminnych dróg w moż-
liwie najlepszym stanie. 
JESTEM ZA:
- stałą współpracą Burmistrza z sołectwami 
Gminy i rzeczowym dialogiem o potrzebach 
mieszkańców;
- regularnymi zjazdami wszystkich sołtysów 
Gminy i tworzenie wspólnych planów popra-
wiających jakość życia naszych mieszkańców;
Praca w samorządzie zaczyna się w sołectwie!

Sołtys to poważny partner do rozmowy 
o przyszłości Gminy!

Okręg nr 15
Joanna Chełchowska - 37 
lat, mężatka, troje dzieci, 
urodzona w Piasecznie, za-
mieszkała w Józefosławiu
Wykształcenie:
1. Wyższa Szkoła Informaty-
ki, Zarządzania i Administra-
cji w Warszawie; 

Wydział: Administracji; Kierunek : Polityka i za-
rządzanie lokalne – magisterium
2.Wyższa Szkoła Ekologii i Zarządzania w War-
szawie ; 
Wydział: Architektury; Kierunek: Architektura 
krajobrazu – Dyplom inżyniera.
3. Prawo Zamówień Publicznych Po Noweliza-
cji – Certyfikat z Prawa Zamówień Publicznych 
4. Polskie Centrum Badań i Certyfikacji – Certy-
fikat Asystenta Systemu Zarządzania Jakością. 
Audytor Wewnętrzny. 
5.Centrum Edukacji Komputerowej HITEX – bez-
pieczeństwo systemów informacyjnych
Znajomość języków: angielski, niemiecki, ro-
syjski
Praca w samorządzie lokalnym:
Gmina Piaseczno – oświata, inwestycje szkolne, 
zamówienia publiczne
Powiat Piaseczyński – komunikacja publiczna
Ministerstwo Gospodarki- ekspert w Departa-
mencie Handlu i Usług
Agencja Restrukturyzacji i Modernizacji Rolni-
ctwa (obecnie) – główny specjalista w Departa-
mencie Informatyki
PROPOZYCJE KANDYDATKI NA RADNĄ
W działalności samorządowej będę chciała wy-
korzystać swoje przygotowanie i doświadczenie 
zawodowe w zakresie:
1. realizacji infrastruktury technicznej w Józefo-
sławiu, a przede wszystkim drogowej, oświato-
wej i obiektów użyteczności publicznej;
2. weryfikacji i rozszerzenia sieci parkingów 
dla pojazdów prywatnych, ze szczególnym 
uwzględnieniem parkingów przy placówkach 
oświatowych;
3. ochrona zdrowia mieszkańców Józefosławia; 
4. realizacja autorskiego programu: „ Zwięk-
szenie  możliwości merytorycznego uczestni-
ctwa środowisk lokalnych w realizacji strategii 
rozwoju gminy Piaseczno z  uwzględnieniem 
zaniedbanego dotychczas Józefosławia”
5. intensywna praca związana z pozyskiwaniem 
wszystkich możliwych i dostępnych źródeł finan-
sowania inwestycji (zakres: transport, ekologia, 
oświata i sport).
Realizując swój program w ramach programu 
KWW Józefa Zalewskiego i Centrum, jestem 
pewna, że nastąpi właściwy rozwój Józefosła-
wia. 

Okręg nr 14
Andrzej Sochocki – muzyk 
– dyrygent, organista, me-
nadżer kultury, pedagog. 
Wykształcenie: wyższe. 
Absolwent Akademii Mu-
zycznej im. F Chopina 
w Warszawie, Akademii 
Muzycznej im. F. Nowo-
wiejskiego w Bydgoszczy, 

a także Wydziału Zarządzania na Uniwersytecie 
Warszawskim. 
Od 15 lat organista parafii w Józefosławiu; 
założyciel chóru „Con fuoco”, współzałożyciel  
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i prezes Stowarzyszenia Miłośników Muzyki Kla-
sycznej „Con fuoco”, członek zarządu Fundacji 
prowadzącej Gimnazjum i Liceum im. św. Pawła 
z Tarsu w Warszawie, dyrektor artystyczny Mię-
dzynarodowego Festiwalu „Musica classica”; 
nauczyciel i wychowawca w Zespole Szkół Pub-
licznych w Józefosławiu.
PROPOZYCJE KANDYDATA NA RADNEGO  
ZDECYDOWANIE chcę poświęcić swoją pracę  
rozwojowi życia kulturalnego i artystycznego 
na terenie Gminy. 
POPIERAM: - konkurencyjność oferty oświa-
towej szkół, wprowadzenie programów pre-
ferencyjnych dla najlepszych wyników pracy 
pedagogicznej, a także  programy stypendialne 
dla najzdolniejszych uczniów;
BĘDĘ PRACOWAĆ DLA:  utworzenia nowoczes-
nej oferty życia kulturalnego na obszarze Gmi-
ny ze szczególnym uwzględnieniem edukacji 
kulturalnej, promocji talentów artystycznych 
i rozwoju kultury wysokiej;
BĘDĘ ZABIEGAŁ O: przystąpienie do projek-
tu budowy Piaseczyńskiego Centrum Kultury 
i Sztuki  z najbardziej nowoczesną i największą 
w Gminie salą muzyczno-teatralno-kinową; 
JESTEM ZA: utworzeniem i wprowadzeniem 
programu Estetyzacji  Miasta Piaseczna oraz  
ochrony jego urbanistyczno-architektonicznego 
wizerunku miasta  zabytkowego;
CHCIAŁBYM: Jako radny chciałbym utworzyć 
filię Zespołu Szkół Publicznych w Józefosławiu 
w budynku należącym do Politechniki przy ul 
Ogrodowej (dla najmłodszych dzieci), w dalszej 
perspektywie budowę nowej Szkoły Podstawo-
wej w Józefosławiu lub Julianowie.
W Radzie Miejskiej szczególnie bym się włączył 
w prace komisji kultury, edukacji i sportu, a tak-
że infrastruktury.

Okręg nr 7
Wojciech Doliński. 
Lat 58. 
Absolwent  LO im. I Dywizji 
Kościuszkowskiej w Piasecz-
nie. Operator  ITVPIASECZ-
NO, dokumentalista wideo. 
Żonaty.  Syn 26 lat.
Od pokoleń związany z Pia-
secznem.

Wrażliwy na problemy osób starszych i niepeł-
nosprawnych.
PROPOZYCJE KANDYATA NA RADNEGO
MIESZKAM w spokojnym i zadbanym rejonie 
Piaseczna, ale nie są mi obce problemy infra-
struktury drogowej, braku chodników czy ście-
żek rowerowych.
Praca na rzecz minimalizacji tych problemów 
w Gminie jest dla mnie priorytetem.
UWAŻAM  ZA  KONIECZNE: przebudowanie 
i zmodernizowanie skrzyżowania Okulickiego 
i Julianowskiej oraz ul. Chyliczkowskiej i Armii 
Krajowej.
JESTEM ZA: ostatecznym i pozytywnym dla 
mieszkańców rozwiązaniem  kwestii renowacji 
Parku Chyliczkowskiego w Piasecznie;
BĘDĘ PRACOWAĆ NA RZECZ: renowacji piase-
czyńskich zabytków, estetyki całości Miasta oraz  
ochrony ładu przestrzennego. 
NIE ZAPOMNĘ O: organizacjach pozarządowych 
i wolontariacie - aktywność społeczna jest naj-
większym skarbem każdej wspólnoty lokalnej.
Na pierwszym miejscu stawiam odpowiedzial-
ność!
Jestem przekonany, że KWW Józefa Zalewskie-
go i Centrum oferuje dla całej Gminy najlepszy 
Program działania.

Okręg nr 1
ALICJA MODZELEWSKA 
Lat 33. Wykształcenie: wyższe, magisterskie. 
Mieszkanka Piaseczna (osiedle Słowicza). Mę-
żatka.

PROPOZYCJE KANDYDATKI 
NA RADNĄ
WYBIERAM: PROGRAM 
KWW Józefa Zalewskiego 
i Centrum!
BĘDĘ REALIZOWAĆ: założe-
nie zrównoważenia rozwoju 
budownictwa mieszkalnego 
z rozwojem infrastruktury 
komunikacyjnej, technicz-

nej i socjalnej gminy; 
UWAŻAM ZA KONIECZNE: wprowadzenie planu 
inwestycji na cele publiczne i rozwój przestrzeni 
publicznej; 
CHCĘ:  zmniejszyć dolegliwość  w parkowaniu 
samochodów na osiedlach typu Słowicza, będę 
optować za budową wielopoziomowych par-
kingów; 
JESTEM ZA:  wprowadzenie zasady doboru kadr 
samorządowych i urzędniczych na zasadach 
kwalifikacji (tzw. klucz kompetencyjny);
- utworzeniem trybu stałych konsultacji społecz-
nych i dyżurów konsultacyjnych na linii: obywa-
tel - rada miejska - burmistrz; 
- wprowadzeniem budżetu partycypacyjnego 
i rozwojem społeczeństwa obywatelskiego;
BĘDĘ SPRZYJAĆ: działalności niezależnych orga-
nizacji pozarządowych; 

NAJBARDZIEJ LICZY SIĘ 
ODPOWIEDZIALNOŚĆ - KAŻDEGO Z NAS!
STAWIAM NA KWW Józefa Zalewskiego 

i Centrum!

Okręg nr 10
Piotr Kujaszewski
Urodzony w 1987 roku. Od urodzenia mieszka-
niec Piaseczna. Ukończył studium fotograficzne, 
obecnie jest na ostatnim roku studiów z kie-
runku reklama i marketing. Od dwóch lat jest 
szczęśliwym mężem. 

Pracuje w Piasecznie w ro-
dzinnej firmie. 
Pragnie przyczynić się do je-
go rozwoju i do polepszenia 
warunków życia młodych 
oraz starszych mieszkań-
ców. Z pasją i zaangażowa-
niem podchodzi do każdego 
zadania.

Jednym z najważniejszych priorytetów mojego 
programu będzie realizacja infrastruktury tech-
nicznej a w szczególności dróg.
Będę stawiał na edukacje ekologiczną wśród 
najmłodszych 
Kultura, sport i rekreacja – ważną działalnością 
jest wspieranie klubów sportowych, organizacji 
sportowych dla dzieci i młodzieży, zatrzymanie 
jak największej liczby zdolnej młodzieży w naszej 
gminie. 
Wizerunek miasta i gminy – jestem za powoła-
niem klubów integracji społecznej które powin-
ny promować nasze miasto i gminę ponieważ 
należy wykorzystać wielokierunkowo nasza lo-
kalizacje aglomeracyjną. Należy także pamiętać 
o turystyce, ponieważ turyści szukają miejsca na 
swoje rozrywki w niedalekiej odległości od miej-
sca zamieszkania.  Poprawa wizerunku musi do-
tyczyć wszystkich wsi przynależnych do gminy.

Okręg nr 11
Włodzimierz Kołodziejski – 
58 lat, od urodzenia miesz-
kaniec Piaseczna. Żonaty, 
dwóch dorosłych synów. 
Z wykształcenia inżynier, 
absolwent Politechniki 
Warszawskiej. Pracownik 
z grupy kadry zarządzającej 
zakładów Thomson-Polko-

lor z ponad 30-letnim stażem na wydziale Huta 
Szkła. Manager oraz audytor jakości. Na stałe 
związany z Piasecznem. Aktywnie uczestniczący 
w zmianach zachodzących na obszarach miasta 
i okolic.
PROPOZYCJE KANDYDATA NA RADNEGO
Jako radny Rady Miejskiej w Piasecznie, chciał-
bym zająć się następującymi zadaniami ujętymi 
w programie KWW Józefa Zalewskiego i Cen-
trum:
1. poprawa jakości i bezpieczeństwa ruchu dro-
gowego na terenie Gminy, m.in: 
- pokrycie asfaltem dróg z nawierzchnią destruk-
tową (bardzo szkodliwy odpad).
- systemowe porządkowanie poboczy dróg 
osiedlowych, chodników i rowów odwadnia-
jących;
- systemowe wyznaczanie dróg dojazdowych do 
firm, ze szczególnym uwzględnieniem     ruchu 
pojazdów ciężarowych.
2. Usuwanie eternitu jako istniejącego jeszcze 
w Gminie pokrycia dachowego (pomoc finan-
sowa Gminy);
3. Skuteczne zwalczanie palenia śmieci w do-
mowych piecach, kominkach i przydomowych 
kotłowniach (ochrona zdrowia oraz środowiska).
4. Organizacja pomocy młodzieży szkolnej oraz 
Gminy w porządkowaniu zaniedbanych posesji 
ludzi starszych i samotnych;
5. Uregulowanie prawne obecności reklam 
w przestrzeni publicznej oraz ochrona estetyki 
obszarów gminnych;  
6. Uporządkowanie kwestii parkingu przy stacji 
PKP; 
7. Ochrona środowiska (powierzchni biologicz-
nie czynnej) na terenach objętych urbanizacją.
NAJWAŻNIEJSZA JEST ODPOWIEDZIALNOŚĆ ZA 
GMINĘ!

Okręg nr 16
Krzysztof Spociński 
Lat 28. Wykształcenie średnie, zawodowe. 
Zawód: menager w prestiżowej warszawskiej 
cukierni. Żonaty. 

Propozycje Kandydata na 
Radnego Miasta I Gminy 
Piaseczno
Swoje siły pragnę poświę-
cić rozwojowi nowoczesnej 
gospodarki. W pełni po-
piera trendy europejskie 
w zakresie innowacyjności 
i przedsiębiorczości. Gmina 

Piaseczno powinna być atrakcyjnym rynkiem 
pracy.
JEST ZA: - programami preferencyjnymi dla 
przedsiębiorców tworzących nowe miejsca pra-
cy (także dla osób niepełnosprawnych);
POPIERAM: - programy preferencyjne dla firm 
oferujących profesjonalne usługi medyczne z za-
kresu pediatrii, geriatrii, profilaktyki nowotwo-
rowej, rehabilitacji;
UWAŻAM ZA NIEZBĘDNE: wprowadzenie do 
gminy podmiotów gospodarczych zajmujących 
się profesjonalną opieką nad osobami starszymi, 
niepełnosprawnymi, chorymi (w tym hospicja);
ABSOLUTNIE POPIERAM: rozwój kształcenia za-
wodowego, dlatego współpraca gminy i powiatu 
w tym zakresie jest dla mnie koniecznością;
PIENIĄDZE TO: - maksymalizacja absorpcji fun-
duszy europejskich na cele proinwestycyjne 
Gminy;
NOWA ENERGIA TO: - programy preferencyjne 
dla rozwoju odnawialnych źródeł energii;

Okręg nr 21
Lidia Pułkownik. Lat  36. Wykształcenie średnie, 
zawodowe. Mężatka, dwoje dzieci. Sołtys Runo-
wa od 2008 roku. Pracuję w prywatnej firmie.
Z Runowem związana jestem od urodzenia. 
W 2008 roku przyjęłam funkcję sołtysa, którą 
staram się pełnić w sposób uczciwy, odpowie-
dzialny i rzetelny. Jestem energiczna i skutecz-

nie współpracuję, zarówno 
z samorządem gminnym, 
jak i powiatowym. Mo-
im zadaniem jest słuchać 
mieszkańców i pomagać 
im  rozwiązywać problemy 
codzienności.
PROPOZYCJE KANDYDATKI 
NA RADNĄ
WIELE już udało mi zrobić 

dla dobra wspólnoty lokalnej, dlatego nie mam 
zamiaru poprzestać na osiągniętych celach;   
BĘDĘ nadal ściśle współpracować z mieszkań-
cami i razem z nimi projektować naszą gminną 
przyszłość. 
JESTEM ZA: zdecydowaną  poprawą komunikacji 
na obszarze Runowa; infrastruktura drogowa 
wymaga kolejnych inwestycji; potrzebne są 
chodniki i ścieżki rowerowe;
MUSZĘ PILOTOWAĆ: rozpoczęcie budowy cią-
gów wodno-kanalizacyjnych; 
NIE ZAPOMNĘ O: kontynuowaniu  systemu od-
wodnieniowego terenów najbardziej narażo-
nych na wysoki poziom wód gruntowych;
MAM ZAMIAR: pilnować spraw związanych 
z dostosowaniem budynków użyteczności pub-
licznej do potrzeb osób niepełnosprawnych; 
ZROBIĘ WSZYSTKO, ABY: zwiększone zostały 
środki finansowe na rozwój lokalnego sportu, 
aby stworzyć możliwości rekreacji dla osób 
w różnym wieku; 

NAJBARDZIEJ LICZY SIĘ DIALOG SPOŁECZNY 
I AKTYWNOŚĆ OBYWATELSKA!

TO SZKOŁA ODPOWIEDZIALNOŚCI ZA DOBRO 
WSPÓLNE.

Okręg nr 6
Józef Wierzchowski – wy-
kształcenie wyższe. Z Pia-
secznem związany od 1980 
r.  Pracownik ZKK „UNITRA-
-POKOLOR” na stanowisku 
kierownika wydziału. Jeden 
z założycieli Spółdzielni 
Mieszkaniowej” Patronat-3”. 
Od 1981r. V-ce Prezes Zarzą-

du, od 1991r.  do chwili obecnej  Prezes Zarządu 
Spółdzielni. Wspólnie z koleżankami i kolegami 
zbudowaliśmy pierwsze największe osiedle 
w północnej części Piaseczna, dziś najbardziej 
dynamicznie rozwijającym się rejonem Gminy. 
Jako radny kadencji 1998 – 2002 pracowałem 
jako: Przewodniczący 
Komisji Polityki Gospodarczej oraz uczestni-
czyłem w pracach Komisji Finansów i Komisji 
Rewizyjnej
Radny kadencji 2002 –2006, pracowałem  jako 
Przewodniczący Rady Miejskiej oraz uczestni-
czyłem w pracach Komisji Polityki Gospodarczej, 
Komisji Finansów i Komisji Sportu
Radny kadencji 2006- 2010 pracowałem jako 
Przewodniczący klubu radnych Centrum – Kul-
tura i Sport, Przewodniczący Komisji Polityki 
Gospodarczej , członek komisji Finansów i In-
westycji, członek Komisji Rewizyjnej.
Radny kadencji 2010 – 2014 pracowałem jako 
Przewodniczący klubu radnych CENTRUM, oraz 
w komisjach:  Finansów i Inwestycji, Polityki 
Gospodarczej, Zdrowia i Komisji Rewizyjnej.
PROPOZYCJE KANDYDATA NA RADNEGO
1. realizacja programu Wyborczego Stowarzy-
szenia Centrum a w szczególności:
2. Jak najszybsze uruchomienie budowy trasy 
S7 Grójec-Okęcie tzw. „Puławska- bis” w celu 
zmniejszenia korków na ul. Puławskiej.
3. Próba uruchomienia komunikacji szynowej 
pomiędzy Warszawą  a Piasecznem z wykorzy-
staniem torów  elektrowni Siekierki.
4. Aktywne uczestniczenie zagospodarowaniu 
przez  terenów po byłym ZKM „ZELOS”, WPRD 
, zajezdni trolejbusowej przy ul Energetycznej 
pod działalność usługowo - handlową wraz 
z rozbudową Auchan. Zabezpieczenie  interesów 
okolicznych mieszkańców.
5. Poprawa układu komunikacyjnego dróg gmin-
nych, w tym:
-  przebudowa ul. Energetycznej jako dwupas-
mowej na całym odcinku, tj. od ul. Mleczarskiej 
do ul. Geodetów; 
- przebudowa ul. Mleczarskiej od ul. Okulickiego 
do Energetycznej.
6. W ramach przebudowy  ul. Energetycznej 
wykonanie nowej dużej  kanalizacji deszczo-
wej,  włączając  osiedle „ Przy Kamieniu” i oś. 
„Elektra” . Jest to gwarancja poprawy warunków 
wód gruntowych  i możliwość zabezpieczenia 
naszych domów przed wodami opadowymi
7. Zbudowanie kanalizacji sanitarnej i deszczo-
wej w ul. Geodetów, która odciąży kanalizację 
sanitarną ul. Energetycznej.
8. Rozbudowa szkoły na Józefosławiu (nauka 
tylko na jedną zmianę).
9. Utrzymanie 95% bonifikaty przy wykupie 
wieczystego użytkowania na własność działek 
zabudowanych budynkiem mieszkalnym.  
10.  Zbudowanie chodnika na całej długości ul. 
Geodetów.
11.  Zagwarantowanie bezpieczeństwa miesz-
kańców poprzez rozbudowę monitoringu miej-
skiego, patrole Policji i Straży Miejskiej.

Okręg nr 18
Wojciech Kaczorowski. Lat 62. Urodzony w Pia-
secznie. Mieszkaniec Zalesia Górnego. Wykształ-
cenie: zawodowe. Właściciel zakładu rzemieślni-
czego w Zalesiu Górnym. Żonaty. Dwóch synów,  
dwie wnuczki. Radny Gminy z wieloletnim sta-
żem i doświadczeniem.
PROPOZYCJA KANDYDATA  NA  RADNEGO
JEŚLI Z WOLI WYBORCÓW otrzymam mandat 
zaufania społecznego i zostanę radnym - będę 
kontynuował moją pracę w zakresie:

-  poprawy bezpieczeństwa 
ruchu drogowego w Zalesiu 
Górnym 
-  instalacji sygnalizacji 
świetlnej na dwóch skrzy-
żowaniach ulic Koralowych  
Dębów i Pionierów oraz 
Drogi Dzików z ul. Pionie-
rów;
- budowy chodników i bu-

dowy monitoringu w miejscach najbardziej  
   zagrożonych patologią.
- budowy ulic wraz z odwodnieniem; 
- zagospodarowania terenu Klubu Sportowego 
„Hubertus” (budowa nowej murawy na boisku 
do piłki nożnej; budowa bieżni i skoczni do skoku 
w dal; budowa siłowni plenerowej - wniosek 
został złożony do budżetu na 2015 r., budowa 
boiska  do piłki siatkowej plażowej).
ZA JEDNĄ Z NAJWAŻNIEJSZYCH inwestycji do-
tyczących życia kulturalnego mieszkańców Za-
lesia Górnego uważam  ADAPTACJĘ  budynku 
po obecnym Gimnazjum z przeznaczeniem go 
dla wszystkich organizacji i stowarzyszeń poza-
rządowych, Klubu Seniora, Razem Lepiej itp.).
BĘDĘ SIĘ STARAĆ O:  dobudowę do budynku 
Gimnazjum sali umożliwiającej działalność mło-
dzieżowych zespołów muzycznych oraz  kółka 
teatralnego (odpowiedni wniosek został przeze 
mnie złożony do budżetu na 2015 r)
LICZĘ na przychylne przyjęcie przez państwa 
moich propozycji 
i oddanie głosu na moją osobę w nadchodzą-
cych wyborach do Rady Gminy. 
Aby móc efektywnie działać jako Radny, mu-
szę mieć poparcie Burmistrza. Dlatego moim 
kandydatem, na którego będę głosować,  jest  
doświadczony samorządowiec  Józef Zalewski.
CENIE SOBIE AKTYWNOŚĆ SPOŁECZNĄ.
SPOTKAJMY SIĘ PRZY URNACH WYBORCZYCH!
KWW Józefa Zalewskiego i Centrum ZASŁUGUJE 
NA NASZ GŁOS!

Okręg nr 23
Dariusz Marek Gawin
Mam 40 lat. Jestem szczęś-
liwym mężem i ojcem. Z 
żoną Anetą wychowujemy 
dwójkę dzieci. Jestem tech-
nikiem elektronikiem i po-
siadam tytuł licencjata nauk 

ekonomicznych. Od 10-ciu lat kieruję polskim 
oddziałem szwajcarskiej firmy budowlanej. Po-
dobnie jak moi rodzice, od urodzenia mieszkam 
w Bogatkach. Jestem członkiem rady sołeckiej w 
tej kadencji. Lubię uprawiać sporty, majsterko-
wać i pracować w ogrodzie.
Program wyborczy
Bogatki są miejscowością położoną na uboczu 
Gminy, z niewielką ilością mieszkańców w sto-
sunku do populacji całej Gminy. Mieszkańcy 
mają poczucie, że w związku z tym, naszą miej-
scowość omijają podstawowe inwestycje, takie 
jak budowa sieci kanalizacyjnej, chodników 
dla pieszych czy remont przebiegającej przez 
miejscowość drogi wojewódzkiej. Uważamy, 
że jednym z powodów jest brak reprezentacji 
naszej miejscowości w Radzie Gminy. Jako rad-
ny zamierzam dołożyć wszelkich starań, aby te 
inwestycje zostały przeprowadzone.

Okręg nr 20
Marek Kalinowski lat  69,  
od 2000 roku mieszkaniec 
Bobrowca. Radca prawny, 
wspólnik  w Kancelarii Rad-
ców Prawnych. Duże do-
świadczenie w pracach or-
ganizacji pozarządowych, w 

szczególności samorządach gospodarczych ( m 
in. Przewodniczący Porozumienia Warszawskie-
go  zrzeszającego  18 lokalnych Izb Gospodar-
czych  w Warszawie, Wiceprezes Warszawskiej 
Izby Przedsiębiorców) ale także  PTTK (Prezes 
Oddziału Śródmieście, Zarządu Wojewódzkiego, 
członek Zarządu Głównego) oraz działacz  Aka-
demickiego Związku Sportowego.( kierownik 
sekcji siatkówki na UW i AWF).
Radny Rady m. st. Warszawy,  a od trzech  ka-
dencji Wiceprezes Stowarzyszenia Samorządo-
wego CENTRUM  w Piasecznie
W moim przekonaniu główne zadanie radnego 
na poziomie Gminy to uważnie  słuchać i pa-
trzeć, a nie wymyślać abstrakcyjnych cele.
 Zadania na niego już czekają, trzeba je tylko 
zdefiniować i przystąpić do konsekwentnej re-
alizacji. 
Stowarzyszenie  CENTRUM zdefiniowało te ce-
le tworząc program. Teraz trzeba zostać Rad-
nym,  aby móc je realizować. Powinien się on 
dowiedzieć,  jakie są potrzeby jego najbliższego 
otoczenia,  ale także potrzeby Gminy i Powiatu,  
ponieważ  niektóre z nich można rozwiązać ła-
twiej w większej skali. 
Potem trzeba zbadać, skąd wziąć środki na rea-
lizację i zabrać się  poważnie za ich zdobywanie i 
racjonalnie wydać.
Nasza Gmina wymaga przede wszystkim właś-
ciwego skomunikowania ze światem, a także 
poprawienia stanu wewnętrznych dróg, aby 
podnieść  bezpieczeństwo i komfort poruszania 
się pieszo i rowerem, ale samochodem także. 
Poprawa połączeń zewnętrznych (drogowych, 
kolejowych)  jest niezbędna nie tylko dla  pod-
niesienia komfortu mieszkańców  naszej Gminy, 
ale także  dla ułatwienia przemieszczania się 
pracowników z okolic o większym bezrobociu do 
miejscowości gdzie ich brakuje, dla lepszego wy-
korzystania walorów turystycznych Gminy itd.
Jest oczywiste, że budowa dróg, czy połączeń 
kolejowych nie  jest zadaniem na miarę Gminy, 
ale trzeba szukać rozwiązań pośrednich, jak par-

kingi przy stacjach kolejowych i doprowadzenie 
do zwiększenia częstotliwości kursowania po-
ciągów. Na całym  świecie ludzie dojeżdżają do 
metropolii pociągami.

Należy podejmować działania na wielu płasz-
czyznach zmierzające  do poprawy komfortu na-
szego życia od wspomnianych już kolei  poprzez 
wyeliminowanie wyścigów samochodowych 
na naszych  ulicach  i nieustannych  wyłączeń  
energii elektrycznej.
Trzeba także pamiętać, że to tzw. mali i mikro 
przedsiębiorcy  w ponad 80% tworzą PKB, a 
więc nie można im szkodzić ( co jest ulubionym 
zajęciem wielu organów państwa i samorządu), 
a wspomagać ze wszystkich sił i nie traktować 
każdego z nich jako potencjalnego przestępcę.
Trzeba pamiętać o dzieciach i młodzieży,  ich 
potrzebach zarówno z wykształceniem,  jak i 
godziwą rozrywką. Wszystko to radny musi robić 
jednocześnie,  ale nie może dać się zwariować,  
bo jak wiemy znaczna część naszych wysiłków 
będzie przysłowiową parą w gwizdek, jeśli nie 
zapewnimy sobie :
a) pomocy mieszkańców,
b) środków finansowych,
c) dobrej współpracy z Burmistrzem.
Konkludując  -  nie będzie łatwo być radnym, 
chodzi o to,  aby nie być przysłowiowym bez-
radnym.  

KANDYDACI DO POWIATU
Katarzyna Szczepańska
Lat 52.  Wykształcenie wyż-
sze. Mieszkanka Piaseczna. 
Zamężna. Córka - student-
ka. Od ponad 10 lat pełni 
społecznie funkcję członka 
rady nadzorczej osiedla 
„Zielone” – realizującej 
działania kontrolne i dorad-
cze dla zarządu osiedla. Od 

roku 2009 pracuje jako wolontariusz w Domu 
Dziecka w Pyrach. Hobby: praca społeczna na 
rzecz potrzebujących. 
PROPOZYCJE KANDYDATKI  NA RADNĄ
W PEŁNI POPIERAM PROGRAM „AKTYWNE PIA-
SECZNO”, bo nawiązuje on do budowy wspól-
noty lokalnej, wspólnoty miejsca zamieszkania, 
tworzenia więzi społecznych, wolontariatu i or-
ganizacji pozarządowych; 
JESTEM ZA: konsultacjami społecznymi i efek-
tywnym dialogiem władz z mieszkańcami; nic 
o nas bez nas! 
UWAŻAM, ŻE: brak aktywności mieszkańców 
wpływa negatywnie na procesy integracji osiedli 
mieszkaniowych z miastem. Osiedla stają się 
zamknięte, nie tylko ze względu na ich archi-
tekturę. 
CHCĘ otwierać osiedla w imię integracji oby-
watelskiej i kontaktów wielopokoleniowych. 
Piaseczno nas nie zna, my chcemy poznać Pia-
seczno. Idea ta dotyczy przede wszystkim rejonu 
ulic Chyliczkowskiej, Armii Krajowej, Okulickiego 
i Zielonej.
POTRZEBNA NAM JEST: sprawna komunikacja 
drogowa i środki komunikacji publicznej. Optuję 
więc za wprowadzeniem ułatwień transporto-
wych oraz za modernizacją dróg (skrzyżowania, 
ronda, sygnalizacja świetlna);
ZAJMĘ SIĘ RÓWNIEŻ: kwestią rozwoju małej 
i średniej przedsiębiorczości oraz tworzeniem 
nowych miejsc pracy;  lokalnym przedsiębior-
com należy się program zachęcający ich do pro-
wadzenia działalności na terenie Miasta i Gminy 
Piaseczno.

Magdalena Kamińska
Mam 29 lat. Od urodzenia 
patrzę na życie z perspek-
tywy wózka inwalidzkiego. 
Jestem mieszkanką Zalesia 
Górnego. Pracuję jako spe-
cjalista do spraw sprzedaży 
w sklepie internetowym, 
uczę dzieci i dorosłych grać 
na instrumentach klawiszo-

wych oraz gitarze. 
PROPOZYCJE KANDYDATKI NA RADNĄ
Moją pasją jest praca z ludźmi, kontakt z nimi, 
dlatego też prowadzę stowarzyszenie działające 
na rzecz osób niepełnosprawnych i ich opie-
kunów. 
Walczę ze stereotypami, z barierami życia co-
dziennego i pomagać innym w tej walce.
Jako osoba niepełnosprawna chciałabym re-
prezentować w powiecie głównie osoby nie-
pełnosprawne, starsze i ubogie. Uważam za 
niezbędną likwidację wszelkich barier architek-
tonicznych dla osób niepełnosprawnych. Chcę 
polepszyć dostępność lokali publicznych takich 
jak szkoły, urzędy, przychodnie (głównie gabine-
ty specjalistyczne). 
Moim zamiarem jest walka z wykluczeniem 
społecznym. 
Chcę wspierać młode osoby niepełnosprawne 
w możliwości zdobycia wykształcenia i znale-
zienia miejsca pracy. 
Doskonale znam problemy transportu dla osób 
niepełnosprawnych, dlatego też chciałabym się 
przyczynić do uruchomienia autobusów nisko-
podłogowych na liniach podmiejskich.
Bardzo dużo uwago poświęcę organizacji do-
mów opieki dziennej dla osób niepełnospraw-
nych, specjalistycznej opiece dla osób potrzebu-
jących jej w domu.
Chcę również wspierać organizacje pozarządo-
we działające na rzecz osób niepełnosprawnych, 
starszych i ubogich i współpracować z nimi.
   
Sfinansowano przez KWW Józefa Zalewskiego 
i Centrum
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\\\    OGŁOSZENIA DROBNE

OGŁOSZENIA

R E K L A M A

USŁUGI

Studnie tel. 601-231-836
Meble na wymiar .Kuchnie, szafy, 
garderoby. Zadzwoń i sprawdź czy nie 
przepłacasz. Pomiar i wycena gratis. 
Tel: 502181084

DJ – prezenter – Paweł Górski. Wesela, 
bankiety, studniówki, imprezy firmowe 
tel. 660508877, 509619238
Profesjonalne fotoreportaże ze ślubów i 
uroczystości. Sesje plenerowe.
Fotografia portretowa.604 647 297
Fotografia profesjonalna,www.rastudio.
pl,dokumentacje inwestycji, zdjęcia archi-
tektury i wnętrz
fotografia produktowa, skanowanie i re-
tusz 604 647 297
MINI URODZINKI u nas lub u Ciebie!
350 zł. Do 10 osób.www.chatkamarzen.pl 
Tel.531 756 866
ZAJĘCIA TEATRALNE W SZKOŁACH I 
PRZEDSZKOLACH. 
Profesjonalnie i z pasją. 
509 921 077
USŁUGI FOTOGRAFICZNE 
Fotografia okolicznościowa, śluby, komu-
nie, chrzciny itp. 
Fotografia studyjna, reklamowa i inne. 
Szybko, solidnie z doświadczeniem. 
tel. 531 756 866
Projektowanie i  kompleksowe urzą-
dzanie terenów zieleni ( ogrody, zieleń 
miejska, nawadnianie, brukarstwo, 
mała architektura).Konkurencyjne ce-
ny  tel.660 539 403
Usługi remontowo- budowlane: docieple-
nia budynków, tynki akrylowe, mozaik, 
kartonpłyta, gipsy.Tel.600 837 811
TOM GUM - Najtańsze opony w mieście. 
Wymiana, przechowalnia, mechanika. 
Piaseczno, Czeremchowa 28A, tel. 606 
338 306
UKŁADANIE GLAZURY, TERAKOTY, GRESU 
601722578

ZDROWIE

NEUROLOG JOLANTA ZAKRZEWSKA JAZ-
GARZEW K/ PIASECZNA UL. SZKOLNA 95 
TEL. 501 01 55 49

SPRZEDAM

Torf  kwaśny workowany, idealny do igla-
ków – atrakcyjna cena 533 303 639
Sosna opałowa 602 770 361

TARTAK - deski, więźby, stemple, drewno 
kominkowe, usługi 605 967 103; 609 
983 968
TUJE SZMARAGD, BRABANT. ŚWIERKI, 
Gołków za stacją Wadex 501679121

NIERUCHOMOŚCI WYNAJMĘ

Powierzchnie biurowe, centrum Piasecz-
na, metraże od 17 do 127 m2, tel. 22 727 
10 36 lub 697-626-322
Góra Kalwaria, nowy lokal 54, ul. 16 Stycz-
nia, stan deweloperski, parter, w pobliżu 
sklepu Biedronka, tel. 697-626-322.
Lokal 81 m2 dla usług, biura, Góra Kalwa-
ria, Sportowa, parter, parkingi, dwa nieza-
leżne wejścia, tel. 697-626-322.
Lokal 60 m2 z parkingiem i ogródkiem, 
podłoga - gres, Góra Kalwaria, tel. 697-
626-322.
LOKAL 61 m2 , parter, paking, Góra Kal-
waria, ul. Armii Krajowej, sasiędztwo 
zabudowy wielorodzinnej, dla nieuciążli-
wych usług, biura, tel. 697-626-322

NIERUCHOMOŚCI SPRZEDAM

BEZPOŚREDNIO SPRZEDAM NAROŻNĄ 
DZIAŁKĘ 715 M2 W ZALESIU DOLNYM 
PRZY GŁÓWNEJ DRODZE 
TEL. 501 156 766
WWW.DOMPRAZMOW.PL
Sprzedam nowoczesne mieszkanie w 
centrum Piaseczna - róg Młynarskiej i 
Warszawskiej, 84 m2. Blok z 2009 roku, 
winda, miejsce garażowe, komórka loka-
torska. Wysoki standard wykończenia. Tel. 
693 543 023
Dwupoziomowe mieszkanie 78,6 m2 
– DOBRA CENA – Rodzinna Przystań, 
Góra Kalwaria, tel. 697 626 311.
Segment 128 m2, deweloperski, z ogród-
kiem, 2 miejsca postojowe, Góra Kalwaria, 
tel. 697-626-311.
Wykończony segment 113,8 lub 148 m2 
z działką, cztery sypialnie, kuchnia, trzy 
łazienki, dwa miejsca postojowe, Góra 
Kalwaria, tel. 697-626-311.
Mieszkanie 47 m2, parter, ogródek, miej-
sce postojowe, Góra Kalwaria, ul. 16 Stycz-
nia, 697-626-311 lub 697-626-322
Dom w Sierzchowie  169 m2, działka 539 
m2, tel. 697 626 322
Dom w Ustanowie 180 m2, działka 900 
m2, tel. 697 626 311
Sprzedam Dom dwurodzinny w Piasecz-
nie - dzielnica Orężna, dwa osobne 
mieszkania ( 190m i 60 m), osobne ogród-
ki i tarasy. Propozycja dla rodziny 
wielopokoleniowej lub z opcją gabinet. 
Rok budowy 2000. Tel. 603 66 99 44

AUTO MOTO

Skup aut, wszystkie marki  510 357 529

NAUKA

Szkoła językowa Talking Birds .Nauka 
angielskiego,francuskiego -  dzieci, mło-
dzież, dorośli.Tel.507 618 654,510 132 
785.

SZAMBA I ZBIORNIKI 
BETONOWE

OD 4 DO 10 TYS. LITRÓW 

PIWNICE NA WARZYWA 
TRANSPORT, MONTAŻ

TEL. 791-519-606 

DOCIEPLANIE BUDYNKÓW
ELEWACJE, PODDASZA
( 501 62 45 62

www.ekobud.waw.pl

KOCUR – mały i stosun-
kowo młody piesek. 
Zupełnie nie wiadomo 
skąd to dziwne imię. 
Psiaczek jest milusiń-
skim pieszczochem, mi-

łośnikiem domowych wygód. Świet-
nie dogaduje się z innymi psami i z 
pewnością będzie wspaniałym przy-
jacielem rodziny. Kontakt w sprawie 
adopcji Kocura: 729 591 159 (9.00-
17.00), 604 177 434

CYRYL – malutki 
czarny puchaty 
pieseczek, trochę 
w typie szpica mi-

niatury. Sterczące uszki, bystre oczki, 
puszysty ogonek. Waga 6 kg, wiek 4-5 
lat. Piesek pełen uroku, wygodnicki 
kanapowiec, a przy rozkoszny egoi-
sta i zazdrośnik. Lubi, gdy tylko jemu 
poświęca się uwagę i raczej nie to-
leruje konkurencji do pieszczot oraz 
do miski. Potrafi zawojować serce 
swoim uwodzicielskim spojrzeniem i 
domaganiem się pieszczot. Czas po-
święca głównie rozmyślaniom lub za-
bawie pluszakami. Uwielbia też leżeć 
na kolanach opiekuna, kocha czesa-
nie. Nie jest to jednak typ psa zaba-
weczki, gdyż zawsze i we wszystkim 
lubi postawić na swoim. Potrzebuje 
opiekuna, który zapewni mu wygodę 
i bezpieczeństwo i będzie też potrafił 
dogadywać się z takim oryginałem 
jak Cyrylek oraz zaakceptuje odrobin-
kę słodkiej tyranii ze strony ukocha-
nego pupila. Polecany do domu bez 
małych dzieci. Tel. w sprawie adopcji 
Cyrylka: 502 906 532

PROMYK – uroczy, 
słodki piesek cały czar-
ny, zgrabny, nieduży. 
Jako szczeniak przeżył 
wypadek, długo nosił 
na złamanej łapce gips, 

bardzo cierpiał, ale był dzielny i cierp-
liwy. Teraz jest zdrowy, łapka zrosła 
się właściwie bez śladu. Promy-
czek bardzo kocha życie, ludzi, inne 
zwierzęta. Potrzebny mu dom. Jest 
pieskiem niewymagającym, skrom-
nym, chce tylko mieć mały kącik do 
zamieszkania i być kochanym. Tel. w 
sprawie adopcji Promysia: 604 531 
952, 501 244 160

NERO – młodziak 
i słodziak. Piękny! 
Niezwykle oryginal-
ne, marmurkowe 
umaszczenie i fanta-

styczny charakter. Wielkość do kolan, 
jedno ucho do góry, drugie kłapcia-
te. Wdzięk, radość i czułość w jednej 
psiej istocie. Tel. w sprawie adopcji 
Nerusia: 604 531 952, 502 906 532

BONITA – młoda prze-
piękna, grzeczna, słodka 
biało-ruda suczka śred-
niej wielkości, krótko-
włosa. O bardzo delikat-
nej urodzie i subtelnym 

charakterze. Bonita wprost uwielbia 
ludzi, jest łagodna bez granic. Tole-
ruje, a nawet odnosi się przyjaźnie 
do piesków, a nawet do suczek. Choć 
pewnie wolałaby być jedyną pupilką 
w domu. Bonnie kocha ludzi i chce 
być także kochana. Warto, bo jest 
wyjątkowa i wspaniała! Bonita jest 
zdrowa, wysterylizowana. Pięknie 
jeździ samochodem, choć sama nie 
prowadzi. Tel. w sprawie adopcji 
Bonity: 502 906 532,503 069 502 

OSA – ok. trzyletnia 
śliczna suczka owczarka 
środkowoazjatyckiego. 
Pięknie umaszczona, 
czarno-biała łaciata. 
Ma typowe dla tej rasy 

przycięte uszy. Osa ma pogodne, miłe 
usposobienie, jest przyjazna, bardzo 
łagodna, bardzo lubi kontakt z czło-
wiekiem. Została porzucona. Czeka 
na dom. Tel. w sprawie adopcji Osy: 
513 490 780

KUMPEL – olbrzy-
mi, niesamowicie 
grzeczny i łagod-
ny czarny psiak, 
trochę podobny 

do wodołaza. Wspaniały towarzysz, 
bardzo posłuszny, cudownie współ-
pracujący z opiekunem. Słucha ko-
mend, jest zdyscyplinowany i na-
stawiony absolutnie na człowieka. Z 
innymi psami jest w przyjaźni lub nie 
zawraca sobie nimi głowy. Wspaniale 
jeździ w samochodzie. Kumpel ma 
jakieś 4-5 lat. Jest zdrowy i gotów do 
adopcji. Tel. w sprawie adopcji Kum-
pla: 516 034 615, 503 069 502

LUSIA – troszkę nieśmia-
ła, malutka i młodziutka 
panienka, która bardzo 
potrzebuje bliskości 
człowieka. Jest małym 
niekłopotliwym pie-

skiem, delikatnym, bardzo czystym i 
miłym. Lusia najbardziej potrzebuje 
bezpiecznego, kochającego domu 
i swojego człowieka. Szukamy dla 
tej słodkiej istotki dobrego domku. 
Tel. w sprawie adopcji Lusi: Tel. 503 
069 502, 608 504 380

DINGO - wspaniały, do-
bry pies. Duży, łagodny, 
młody (ma ok.rok), 
trochę w typie husky 
z uwagi na typ sierści, 
zachowanie, wydawa-

ne dźwięki (nie szczeka, tylko skom-
le) no i rzecz bardzo oryginalna - ma 
jedno oko błękitne. Drugie klasycznie 
brązowe. Na pewno miał dziadka lub 
babcię husky. Jest przesympatyczny. 
Ładnie chodzi na smyczy, grzecznie 
i bezproblemowo podróżuje samo-
chodem, na życzenie siada i podaje 
łapę, jest czysty. Cudowny materiał 
na członka rodziny. Jeśli więc chcesz 
mieć psa idealnego i oryginalnego, 
takiego, jakiego nie ma nikt, weź Din-
go pod swój dach. Dingo czeka na 
Dom i Rodzinę. Tel. w sprawie adopcji 
Dingo: 503 069 502, 608 504 380

SONIA – delikatna 
młoda sunia, którą 
kiedyś porzucono, 
która dzielnie urodzi-
ła i wychowała swoje 
małe (wszystkie zna-

lazły dom), która długo odzyskiwała 
zaufanie do ludzi. Dziś jest ufnym, 
przemiłym stworzeniem, leciutko 
tylko jeszcze nieśmiałym przy pierw-
szym spotkaniu z kimś nowym. Sonia 
jest opiekuńcza, łagodna, ma też do-
bry kontakt z innymi pieskami. Bar-
dzo polecamy Sonię jako wspaniała 
towarzyszkę rodziny i osoby samot-
nej. Tel. w sprawie Soni: 503 069 502, 
608 504 380
O wiele innych, wspaniałych psów 
z terenu powiatu piaseczyńskiego, 
czekających na adopcję, można py-
tać pod numerem telefonu: 503 069 
502, 502 507 466, 729 591 159.

\\\    ZWIERZAKI DO ADOPCJI

Kup
1 ogłoszenie 

drobne
a dwa dostaniesz

GRATIS

tel. 731 163 646
drobne@przegladpiaseczynski.pl

specjalne warunki kredytowe

R E K L A M A
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14 października uczniowie klasy pierwszej 
obchodzili swoją pierwszą ważną uro-

czystość szkolną - pasowanie na ucznia szko-
ły podstawowej. Po przywitaniu rodziców i 
dziadków naszych uczniów oraz wszystkich 
przybyłych gości pierwszoklasiści zaprezento-
wali program artystyczny. Dzieci po miesięcz-
nych przygotowaniach na zajęciach teatral-
nych, tanecznych oraz muzycznych wystąpiły 
wspaniale. Przybyli goście mogli podziwiać grę 
aktorską i umiejętności recytatorskie uczniów, 
przeplatane piosenkami przygotowanymi spe-
cjalnie na tę okazję do znanych polskich melo-
dii oraz układ taneczny do piosenki „Toca toca”.  
Po programie artystycznym uczniowie złożyli 
ślubowanie. Dyrektor szkoły uroczyście paso-
wała pierwszoklasistów na uczniów szkoły oraz 
wręczyła pamiątkowe dyplomy i upominki. 
Całość akademii zakończył słodki poczęstunek 
- przygotowany specjalnie na pasowanie tort 
w kształcie tarczy szkolnej. Z okazji wstąpie-
nia do grona uczniów naszej szkoły składamy 
pierwszoklasistom najserdeczniejsze życzenia, 
wielu sukcesów szkolnych oraz uśmiechu każ-
dego dnia w Prywatnej Szkole Podstawowej 
„World School”.

Prywatna Szkoła podstawowa 
„World School”
ul. 11 Listopada 21
Piaseczno
tel. 533 818 888

www.worldschool.eu

PASOWANIE NA UCZNIA W „WORLD SCHOOL”

PASOWANIE NA PRZEDSZKOLAKA I STARSZAKA
W BAJCE-ZALESIE

Już w grudniu 2014 rozpoczynamy nabór na rok szkolny 2015/2016 do klasy 1,2,3 i 4.

W dniu Edukacji Narodowej, święcie 
oświaty i szkolnictwa w naszym 

przedszkolu odbyło się uroczyste pa-
sowanie na starszaka i przedszkolaka. 
Dzieci ze wszystkich grup wiekowych 
zaprezentowały krótkie programy ar-
tystyczne. Przedszkolaki przedstawiły 
swoje umiejętności recytatorskie, ukła-
dy taneczne oraz piosenki przygotowa-
ne specjalnie na tę okoliczność. Po czę-
ści artystycznej dzieci zostały uroczyście 
pasowane oraz otrzymały pamiątkowe 
dyplomy i drobne upominki. Dla nie-
których przedszkolaków był to pierw-
szy występ na przedszkolnej scenie. 
Wszystkie dzieci wystąpiły wspaniale. 

Prywatne Przedszkole Muzyczne „Bajka”
ul.17 Stycznia 5, Piaseczno
tel. 22 715 52 07
www.bajka.eu

Przedszkole Muzyczne Bajka-Zalesie
ul. 11 Listopada 21, Piaseczno
tel. 513 818 888
www.bajka-zalesie.pl
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Znacie biblijną opowieść 
o Noem i potopie? Jesteście 
tego pewni?

Nastały złe czasy. Ludzkość podzie-
liła się na dwie klasy – okrutnych 

łowców, nie szanujących życia, oraz 
potomków Seta, którzy żyją w zgodzie 
z Bogiem i planetą, zbierając tylko 

owoce ziemi. Bóg nie może patrzeć 
na pleniące się zło i decyduje się wy-
wołać potop, który zniszczy wszelkie 
życie na planecie. Ocaleje tylko po-
bożny Noe, jego bliscy i oczywiście 
zwierzęta. W budowie Arki pomagają 
Noemu Strażnicy – upadłe anioły, za 
karę zesłane na Ziemię pod postacią 
kamiennych monstrów. Kiedy budo-
wa dobiega końca, a deszcze zalewają 
wszystko i wszystkich, rozpoczyna 
się odyseja – Arka płynie przez burz-
liwe wody, a Noe przedziera się przez 
odmęty własnego umysłu. A jeśli to 
wszystko jest tylko urojeniem obłą-
kanego człowieka...?

Darren Arronofsky nas rozpuścił. 
„Requiem dla snu”, „Źródło”, „Czarny 

łabędź”... przyzwyczailiśmy się do 
dobrych filmów wychodzących spod 
jego ręki. Tymczasem w „Noe: Wybra-
ny przez Boga” serwuje nam... właś-
ciwie nie wiadomo co. Niby chciałby 
opowiedzieć biblijną historię, ale nie 
chce, by wyszło religijnie. Niby próbuje 
pokazać Boga jako wymysł szaleńca, 
ale boi się podważać Stary Testament. 
Technicznie bez zarzutu (Russell Cro-
we ma chyba lepszy pomysł na tytuło-
wą postać niż reżyser i scenarzyści), 
film fabularnie zawodzi. W dodatku 
jest długi – trwa blisko trzy godziny – 
i ciągnie się w nieskończoność. 

A morał? Nasuwa nam się jedynie 
taki: wegetarianie budują lepsze łajby. 

KH

F rances Osgood, pisarka, może tylko 
pomarzyć o takiej sławie. Jej życie 

ostatnio nie jest usłane różami – daw-
no nie napisała nic nowego, a jej bajki 
dla dzieci już dawno zostały zapo-
mniane. Na dodatek mąż rzucił ją dla 
bogatej kochanki i musiała wyprowa-
dzić się z domu. Mieszkając z dziećmi 
u przyjaciółki, bez grosza przy duszy 
i pomysłów na wiersze, postanawia 
rozerwać się podczas wieczoru litera-
ckiego. Wszyscy liczą na to, że sławny 
pan Poe zjawi się na spotkaniu. Każ-
dy chciałby zamienić z nim chociaż 
słowo. Poe faktycznie pojawia się na 
wieczorze literackim i rozczarowuje 
zebranych – wiele osób twierdzi, że 
jest on zamknięty w sobie i nieprzy-
jemny. Takie samo zdanie ma Frances. 
Mimo pierwszego wrażenia nikt nie 
ośmiela się zaprzeczać jego talento-
wi. Kilka dni później Frances dostaje 
informację o tym, że Poe chciałby się 
z nią zobaczyć. Oficjalnie zaprasza ją 
do swojego domu. Jego żona jest bar-
dzo chora i potrzebuje towarzystwa 
– to młoda kobieta o słabym zdrowiu 

i nieco porywczym charakterze. Fran-
ces zgadza się na tę wizytę. Jej przy-
jaciele chcą koniecznie znać pikantne 
szczegóły z życia najpopularniejszego 
małżeństwa w Nowym Jorku, jednak 
kobieta nie ma na ich temat nic do po-
wiedzenia. Poe oczarowuje ją jednak 
swoim zachowaniem. Frances szuka 
pomysłu, jak spotkać się z popularnym 
pisarzem. Okazja nadchodzi dość szyb-
ko – zostaje poproszona o napisanie 
artykułu na temat małżeństwa. Mimo 
że nie podoba jej się ten pomysł, decy-
duje się przyjąć propozycję ze wzglę-
dów finansowych i prywatnych.

„Pani Poe” autorstwa Lynn Cul-
len opowiada o znajomości Frances 
Osgood i Edgara Allana Poe. Fakty 
z życia obojga pisarzy przeplatają 
się z fikcją literacką, tworząc spójną 
opowieść o miłości, literaturze, po-
zycji kobiet w społeczeństwie i życiu 
nowojorskiej śmietanki towarzyskiej. 

„Pani Poe” to typowy romans histo-
ryczny. Klimat czasów współczesnych 
bohaterom jest oddany dobrze, a treść 
wciąga. Momentami jednak czytelnik 

może odnieść wrażenie, że całe życie 
Frances skupia się tylko na nowym zna-
jomym – zapomina ona o swoich dzie-
ciach i trudnej sytuacji życiowej, a na-
wet o mężu, który ją porzucił. Ogólnie 
jednak czyta się przyjemnie. Lektura 
dobra na jesienne, długie wieczory nie 
tylko dla tych, którzy chcą przeczytać 
historię romantyczną acz trudną, ale też 
dla tych, którzy pragną zobaczyć, jakie 
reakcje wywołała publikacja „Kruka” 
Poe i jakie tematy poruszała nowojor-
ska elita podczas swoich spotkań.

Agnieszka Deja

DVD

Przetrwają wegetarianie

KSIĄŻKA

Mroczny romans

Przegląd poetycki

W „Przeglądzie poetyckim” zamieszczamy wiersz autorstwa Pani Aleksan-
dry Kobylińskiej. Czekamy na Państwa opinie w formie listu do redakcji 
wysyłanego na adres: redakcja@przegladpiaseczynski.pl

Obca 
Nie chcę niczego
Więcej prócz miłości
Jedno Twoje słowo
A stanę przy twym boku

Niestety los nie 
Daje po równo
Wciąż rozdziela nas 
To czego oczy nie widzą 
Nikomu nie będzie żal

Czy jeszcze mamy szansę
Odnaleźć swoje miejsce
I wziąć życie w nasze ręce 

Każdy dzień jest 
Tą samą wojną 
O lepsze jutro

Ciągle czuję się obca
Pomiędzy uczuciami
Czy tak będzie zawsze

Aleksandra Kobylińska

Na ekrany wszedł wreszcie 
długo wyczekiwany rys 
biograficzny Zbigniewa Religi. 

O tym filmie słyszeli już chyba wszy-
scy. Jedna z najgłośniejszych pre-

mier roku; krytycy rozpływają się nad 
fizyczną transformacją Tomasza Ko-
ta. Smutne doświadczenia każą nam 
wątpić w jakość filmu napędzanego 
tak olbrzymią machiną marketingo-
wą – zwykle okazuje się, że z wielkiej 
pompy cieknie rachityczny strumy-
czek... Czy faktycznie „Bogowie” to tak 
rewelacyjny film, jak mówią? 

Tak. 

„Bogowie” Łukasza Palkowskiego 
to przede wszystkim świetna historia. 
Tę napisało życie, a twórcy podjęli się 
trudnego zadania przeniesienia jej 
na ekran – i udało się. Nie ma tu pa-
tetycznego dramatyzmu, lakoniczna 
narracja, prowadzona nie bez humo-
ru, utrzymuje świetne tempo. Tomasz 
Kot wypada fenomenalnie – nie widzi-
my na ekranie aktora, lecz postać. A to 
rzadkie w polskim kinie. Techniczna 
strona filmu jest poprawna – światło 
i filtry przenoszą nas w szarzyznę lat 
80., chyba celowo najjaskrawszym 
elementem filmu jest jasnozielony 
fiat, którym Religa regularnie pędzi 
przez Polskę – dość ciekawy zabieg. 

Nie może być jednak zbyt słod-
ko, do czegoś trzeba się przyczepić. 
Przyczepimy się więc do zakończe-
nia w hollywoodzkim stylu – bohater 
przeżywa katharsis w przyspieszo-
nym tempie, co wypada nieco melo-
dramatycznie. Drugi minus za fatalne 
udźwiękowienie. Muzyka zagłuszająca 
dialogi, rozmowy ginące w echu kro-
ków na szpitalnych korytarzach – to 
może utrudniać nadążanie za fabułą. 

Ale to detale, do których nie bę-
dziemy się przywiązywać. Marsz do 
kina – naprawdę warto. � KH

KINO

Zielony fiat

KULTURA

Edgar Allan Poe staje się sławny dzięki swojemu „Krukowi”. 
Wszyscy mówią tylko o nim. 

Koniec remontu dworca nieznany
(Piaseczno) Nie ma szans nawet 
najmniejszych szans, aby piaseczyń-
ski dworzec kolejowy został wyre-
montowany do końca roku, tak jak 
wcześniej planowano. Powód  – już 
w trakcie prac budynek wpisano 
do rejestru zabytków, a to oznacza 
zmiany w projekcie, czyli opóźnienia. 
Przypomnijmy, że przetarg na re-
mont dworca został rozstrzygnięty 
w kwietniu br. Przedsiębiorstwa 
Budowlano–Handlowego REMAR 
weszło na plac budowy dopiero 
5 maja. Kiedy remont ruszał bur-
mistrz miasta Zdzisław Lis miał 
nadzieje, że prace przebiegać bę-
dą terminowo. – Mam nadzieję, że 
prace przebiegać będą terminowo 
i jeszcze w tym roku uda nam się 
zakończyć przebudowę naszego 
dworca. Wiem, że mieszkańcy bar-
dzo czekają na tę inwestycję, wierzę, 
że już niedługo stanie się dumą na-
szego miasta – mówił wówczas Lis.  
Pierwotny projekt przebudowy 
zakładał m.in. izolację i ocieplenie 
ścian fundamentowych, remont 
elewacji oraz podniesienie dachu i 
adaptację poddasza. Ponadto wo-
kół dworca wykonane zostaną nowe 
chodniki, pojawią się donice z ziele-
nią oraz zostaną rozebrane blasza-
ne budki, których funkcje zostaną 
przeniesione do wnętrza dworca. 
W pobliżu budynku powstanie wia-
ta, w której wnętrzu przewidziano 
pomieszczenia gospodarcze, a na 

zewnątrz staną urządzenia elek-
troniczne: bankomat i biletomat. 
Wewnątrz budynku, obok pomiesz-
czeń typowo dworcowych, takich 
jak poczekalnia, pomieszczenia ka-
sowe czy ogólnodostępne toalety, 
pojawić się miały drobne punkty 
usługowe. W półokrągłej, nad-
wieszonej części budynku, w któ-
rej pierwotnie znajdowała się na-
stawnia semaforów, w planie była 
restauracja, która zajmować miała 
dwie kondygnacje tej części budyn-
ku. W pomieszczeniach piwnicznych 
planowana była kuchnia, a na pię-
trze sala restauracyjna. W północ-
nej, wyższej części budynku klatka 
schodowa miała być przebudowana 
i zapewnić dogodną komunikację 
między poszczególnymi piętrami. 
Takie były wstępne plany, a teraz 
wszystko się zmieniło. Budynek 
dworca w trakcie remontu został 
wpisany do rejestru zabytków, a 
przez to projekt musi być zatwier-
dzony przez wojewódzkiego kon-
serwatora zabytków.  To co było w 
starym projekcie, wcale nie musi 
znaleźć się w nowym. To konser-
wator decyduje, jaki ma być za-
kres prac bezpiecznych dla dane-
go obiektu. Jak ostatecznie będzie 
wyglądał budynek i kiedy zakończy 
się remont, nawet urzędnicy nie są 
w stanie przewidzieć, bo prace już 
kilkakrotnie były przerywane z po-
wodu zmian w projekcie.
Więcej na stronach piaseczno4u

\\\  Informacje portalu  www.piaseczno4u.pl
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\\\   PIASECZNO

WYSTAWA:
Wystawa Anny Pelc ,,Obrazy”
28.09-30.10.2014
Przystanek Kultura, Pl. Piłsudskiego 9, Piaseczno

„Kolory Prawosławia. Polska” 
12- 24.10.2014
Przystanek Kultura, Pl. Piłsudskiego 9, Piaseczno

Wystawa „Kolory Prawosławia. Polska” opowiada o polskiej tradycji 
prawosławnej. Pokazuje polskie Prawosławie widziane obiektywem 
i sercem jednocześnie: kolory cerkwi wiejskich i miejskich, koloryt 
świątecznych i codziennych obrzędów religijnych, barwne i szanowane 
postaci związane z Prawosławiem, duchowieństwo i parafian. Wystawa 
ta zapoczątkowała cykl wystaw o prawosławiu w innych państwach.
W Przystanku Kultura można zobaczyć 200 zdjęć, które starają się 
możliwie najróżnorodniej pokazać polską tradycję prawosławną. 
Wystawę przygotowali ludzie dobrej woli skupieni wokół portalu Orthpho-
to.net. Chcieli w ten sposób pokazać skoncentrowaną wokół Prawosławia 
społeczność wraz z jej specyfiką i kulturowym kolorytem. Zdjęcia wybra-
no z ponad 55 tysięcy, które znajdują się w Serwisie OrthPhoto (10 wersji 
językowych, 1 000 odwiedzin dziennie, użytkownicy z ponad 100 państw).  
Wystawę honorowym patronatem objął Prezydent RP, Bronisław Ko-
morowski.

ZAMEK BIERZGŁOWSKI 2014 
– wystawa poplenerowa Grupy Piaseczno, 18.10-16.11
Muzeum Regionalne, Pl. Piłsudskiego 10

Twórcza Grupa Piaseczno powstała w 1975 z inicjatywy Leokadii Na-
stały – pracownika Domu Kultury. Grupa gromadziła profesjonalistów 
oraz amatorów – pasjonatów sztuki – i kontynuuje swoją działalność 
do dziś, dzięki wsparciu władz Miasta i Gminy Piaseczno, a szczególnie 
Pani Dyrektor Centrum Kultury – Ewy Dudek.
Grupa przez lata organizowała plenery oraz warsztaty w różnych tech-
nikach plastycznych (malarstwo, rzeźba, tkanina artystyczna, grafika, 
rzemiosło artystyczne). Swoje osiągnięcia przedstawiała na wystawach 
przede wszystkim w Piasecznie i okolicach, ale także w innych częściach 
kraju i za granicą.
Grupa Piaseczno ma wyjątkowe znaczenie w rozpowszechnianiu kul-
tury. Poprzez plenery od morza po góry, artyści utrwalają na swoich 
płótnach piękno krajobrazu, historię regionu i ginące tradycje.
Bogactwem grupy jest zróżnicowanie wiekowe jej członków. Dialog mię-
dzypokoleniowy, którego podstawą są wspólne zainteresowania, dowodzi 
że przyjaźń i wspólny język może zaistnieć bez względu na wiek. 

WYDARZENIA:
22.10 godz. 11.00 – spotkanie Uniwersytetu Trzeciego Wieku
Dr Tomasz Mazur „Kształtowanie się tożsamości człowieka”
Sala Domu Kultury w Piasecznie, Kościuszki 49

24.10 godz. 20.00 – recital Piotra Machalicy
„Koncert na 25-lecie... bynajmniej”; Koncert na głos i dwie gitary: Ma-
chalica – Walczak – Niedźwiecki, W repertuarze m.in.: Cohen, Osiecka, 
Młynarski, Brassens, Okudżawa, Stachura
Sala Domu Kultury w Piasecznie, Kościuszki 49
Bilety tylko dostępne tylko w przedsprzedaży w cenie 40 zł do nabycia 
w kasach Centrum Kultury w Piasecznie.

25.10 godz. 11.00 – Bajki z Kliszy – „Leśne Opowieści”
Cykl spotkań z bajkami dla dzieci; bajki wyświetlane są według trady-
cyjnej, niekoniecznie popularnej dzisiaj metody z rzutnika i klisz
Przystanek Kultura, Pl. Piłsudskiego 9

26.10 godz. 14.30 i 16.00 – Bajkowa Niedziela
Autorski Teatr Młodego Widza „Toruńskie pierniki”
Sala Domu Kultury w Piasecznie, Kościuszki 49. Wstęp: 10 zł

Więcej na: www.kulturalni.pl

\\\   KONSTANCIN-JEZIORNA

25.10 godz. 15.00-17.00 – Spotka-
nie rodzinne z cyklu Zwierzaki – Do 
głaskania i przytulania
KDK HUGONÓWKA, Konstancin-Jeziorna, ul. Mostowa 15

25.10 godz. 19.00 – Koncert jubileuszowy „Big Band Rondo Konstan-
cin”. Sala widowiskowa KDK HUGONÓWKA, Konstancin-Jeziorna, ul. 
Mostowa 15

26.10 godz. 16.00 – Wrzosowiska – Przegląd twórczości seniorów
Sala widowiskowa KDK HUGONÓWKA, Konstancin-Jeziorna, ul. Mo-
stowa 15

\\\   KALENDARIUM KULTURALNE

KULTURA

PIASECZNO

\\\	 Bajkowa Niedziela

Bajkowe Niedziele to cykl spotkań dla dzieci w wieku 
przedszkolnym i ich rodziców, organizowane w Centrum 
Kultury od kilku lat. Dwa razy w miesiącu maluchy mają 
okazję uczestniczyć w interaktywnych bajkach o bardzo 
różnej tematyce, przygotowanych specjalnie dla bardzo 
małego odbiorcy. Na scenie Domu Kultury występują pro-
fesjonalne teatry dla dzieci, spektakle grane są zarówno 
w planie żywym jak i lalkowym. Najbliższy spektakl – 
„Toruńskie pierniki” – odbędzie się w ostatnią niedzielę 
października.

\\\	� Teatr Młodego Widza 
– „Toruńskie pierniki”
Ciasteczka z Torunia zdobyły ogólnopolską, a nawet 

międzynarodową sławę, ale mało kto wie, w jaki sposób 
rozpoczęto produkcję tych smakołyków w nadwiślańskim 
grodzie. Legenda opowiada o losie biednego cukierni-
ka Bogumiła, który zakochuje się w Kasi, córce mistrza 
Bartłomieja. Niestety nie może się z nią ożenić, ponieważ 
ojciec jego wybranki chce wydać Kasię za mąż za starsze-
go, ale za to bogatszego Pankracego... Załamany Bogumił 
rozpoczyna tułaczkę po świecie, a w czasie swej wędrówki 
czyni dobre uczynki. Kiedy ratuje tonącą pszczołę, po kró-
lestwie zwierząt rozchodzi się wieść o dobrym cukierniku. 
Odtąd Bogumił może liczyć na pomoc wszystkich zwierza-
ków. Tymczasem do Torunia przybywa król, na którego 
czekają rozmaite niespodzianki…

Spektakl grany jest w planie żywym i lalkowym. Na 
publiczność, zamiast tradycyjnych krzeseł, czekają wygod-
ne poduszki. Wśród kolorowej scenografii pojawiają się 
liczne postaci, a dodatkowe atrakcje stanowią wspaniała 
muzyka i melodyjne piosenki.

Na spektakle zapraszamy w niedzielę 26 październi-
ka o 14.30 i 16.00, do sali widowiskowej Domu Kultury 
w Piasecznie, ul. Kościuszki 49. 

Bilety w cenie 10 zł do nabycia w dniu imprezy od 
godz. 14.00 w kasie Domu Kultury (ul. Kościuszki 49). 
Przedsprzedaż biletów w kasach Centrum Kultury (ul. 
Kościuszki 49, Pl. Piłsudskiego 9).

Ilość miejsc ograniczona.
Kontakt: katarzyna.resiak@kulturalni.pl,
tel. 22-756-76-00 wew. 17

\\\	 Klub Bajkopodróżnika
Centrum Kultury w Piasecznie i Michał Malinow-

ski, założyciel Muzeum Bajek, Baśni i Opowieści, zapra-
szają dzieci w wieku 0-7 na magiczną podróż do Chin.  
Klub Bajkopodróżnika to barwne opowieści o tradycji 
i kulturze różnych krajów świata. Spotkania składają 
się z dwóch części. Pierwszą stanowi prezentacja mul-
timedialna, której treść dostosowana jest do wieku 
uczestników. Skonstruowana jest tak, żeby pobudzić 
wyobraźnię i ciekawość. Dzięki niej słuchacze poznają 
piękne krajobrazy oraz ciekawostki przyrodnicze i kultu-
rowe na temat danego kraju. Poznają różnice pomiędzy 
danymi kulturami, ich zabawy, gry, ulubione potrawy. 
Druga cześć to prezentacja najciekawszych baśni, bajek 
i opowieści z danego państwa. Uczestnicy poznają różne 
typy tradycji mówionej, od bajek magicznych po zwierzęce, 
przysłowia i zagadki. Bajki pobudzają wyobraźnię, działają 
ogólnorozwojowo i ukazują, czym jest sztuka opowiada-
nia. Są ciekawe nie tylko ze względu na treść, ale także 
sposób prezentacji. Prowadzący umiejętnie angażuje wi-
downię nie tylko w słuchanie opowieści, ale też jej współ-
tworzenie – widzowie uczestniczą w opowieści, naśladu-
jąc bajkowe postaci i zwierzęta, gestykulując do narracji.  
Żywy i interesujący styl opowiadacza sprawia, że słucha-
cze w różnym wieku trwają w skupieniu i zaciekawie-
niu, pozwalając sobie na ekspresję przeżywanych emocji. 
Spotkanie trwa około 60 minut. Bilety w cenie 8 zł do na-
bycia w dniu imprezy w kasie Domu Kultury (Kościuszki 
49). Osoby zainteresowane udziałem w spotkaniu prosimy 

o kontakt drogą telefoniczną lub mailową . Bilety grupowe 
dostępne tylko z wcześniejszą rezerwacją. 

Serdecznie zapraszamy w poniedziałek, 27 paź-
dziernika, ogodz. 9.30 i 11.00, do Sali widowiskowej 
Domu Kultury, ul. Kościuszki 49. 

\\\	 Wtorek Wydarzeń: 
NIEMY MOVIE „Alicja w krainie czarów” – dubbin-
gowany film niemy.
Kochasz filmy i muzykę? Kręcisz nosem na nudny re-

pertuar większych bądź mniejszych kin? Jeśli szukasz 
czegoś oryginalnego, zabawnego i całkowicie innego, szel-
mowski uśmiech kota zaprasza do Domu Kultury w Pia-
secznie.

W ostatni wtorek października, w Centrum Kultury 
w Piasecznie wystąpi zespół Niemy Movie!

Na widzów czeka premiera filmu opartego na powieści 
Lewisa Carolla „Alicja w Krainie Czarów” z 1915 roku, 
w reżyserii W.W. Younga. 

To dobrze znana wszystkim opowieść o dziewczynce 
przemierzającej fantastyczny świat, pełen absurdu, zanu-
rzony w (nie)logice snu. Surrealizm zawarty w powieści, 
na ekranie, potęgują kostiumy nierzeczywistej wielkości 
zwierząt oraz pantomimiczne ruchy aktorów. Całość okra-
szona jest muzyka graną na żywo. 

Zapraszamy we wtorek, 28 października, o godz. 
20.00 do sali widowiskowej Domu Kultury, ul Kościusz-
ki 49.

Wstęp wolny!

KONSTANCIN-JEZIORNA

\\\	 Koncert jubileuszowy 
Zapraszamy na wyjątkowy koncert Big Band Rondo 

Konstancin.
Orkiestra Big Band Rondo powstała w 2003. Od tamtej 

pory ulegała wielu przemianom: zmieniali się muzycy, 
różnicował się skład instrumentalny. Eksperymenty za-
owocowały powstaniem zespołu bigbandowego – tak 
narodził się Big Band Rondo Konstancin. Członkowie są 
multiinstrumentalistami, dzięki czemu orkiestra swobod-
nie porusza się po rozmaitych gatunkach muzycznych, od 
poważnej i kościelnej po klasyki big bandu i dixielandu. Na 
podkreślenie zasługuje fakt, że przez te 10 lat Orkiestra 
grywała nie tylko w Konstancinie, ale w wielu miastach 
Polski i zawsze była przyjmowana z ogromną życzliwością 
i wręcz entuzjazmem. Na każdym koncercie godnie pro-
muje gminę Konstancin-Jeziorna. 

Koncert odbędzie się w sobotę 25.10.2014 o godz. 
19.00 w sali widowiskowej KDK HUGONÓWKA w Kon-
stancinie-Jeziornie przy ul. Mostowej 15. Wstęp wolny.
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SIERZCHÓW, LEŚNY ZAKĄTEK

Ach, cóż to było za wydarzenie! 
Władze miasta udekorowały ulice 
tysiącami kwiatów, zawisły flagi! 
Do miasta ciągną tłumy, zjeżdżają 
się dziennikarze, flesze błyskają, 
kamery kręcą! A co to za impreza, 
zapytamy? Czy to święto naro-
dowe? Nie! Czy to impreza miej-
ska? Nie! Co to zatem za okazja? 
Pogrzeb! A kogo chowają z taką 
pompą, jakiej nie powstydziliby 
się bohaterowie narodu? Chowa-
ją aktorkę, trzydziestopięcioletnią 
Annę Przybylską. 
	 Kariera Pani Przybylskiej by-
ła krótka i dość skromna, mamy 
z pewnością w Polsce osoby ze 
znacznie większym dorobkiem 
i dużo popularniejsze. Ale Pani 
Przybylska swoją chorobą i tak 
wczesną śmiercią zadziałała na 
wyobraźnię mas. To zrozumiałe 
– kiedy piękna i młoda kobieta 
umiera na paskudny nowotwór, 
budzi się w nas poczucie niespra-
wiedliwości i oczywista sympatia. 
Szkoda tylko, że w tej sympatii za-
pomnieliśmy, że Pani Przybylska 
była człowiekiem i otaczali ją lu-
dzie. Wleźliśmy za pośrednictwem 
mediów z butami we wszystko, co 
próbowała chronić – w rodzinę, 
w prywatność, w chorobę, wresz-
cie w śmierć. Mimo próśb ze stro-
ny rodziny, kamery pojechały na 
cmentarz, aby cała Polska mogła 
być w Gdyni wraz z żałobnikami. 
A co jeszcze uchwyciły aparaty 
i kamery, poza trumną, rodziną 
i żałobnikami? Uchwyciły osoby, 
dla których ten pogrzeb stał się 
igrzyskami; widać było całe grupki 
zachowujące się jak turyści – było 
pstrykanie zdjęć, pokazywanie pal-
cami, traktujących wydarzenie jak 
kulturalny happening, a nie nabo-
żeństwo, podczas którego rodzina 
zebrała się, by pożegnać bliską im 
osobę. 
	 Właśnie z powodu tych „tu-
rystów” nie będę winić mediów 
za ten funeralny cyrk. Telewizja 
i prasa mają informować, ale 
przede wszystkim mają zarabiać 
– dlatego będą szukać sensacji 
tam, gdzie ludzie chcą ją zoba-
czyć. A widzom nie wystarcza już 
trup na pierwszej stronie – chcą 
zobaczyć flaki, brud, syf. Tym bar-
dziej, kiedy trup. Flaki, brud i syf 
dotyczą osoby znanej. Ach, jakże 
uwielbiamy pozbawiać sławnych 
godności! Z wypiekami na twa-
rzy śledzimy zdjęcia z wakacji, 
by znaleźć na ciele gwiazdy choć 
najmniejsze oznaki cellulitisu czy 
nadprogramowego tłuszczyku. 
Z zacięciem śledzimy pijackie wy-
bryki i małżeńskie kłótnie. I sami 
przed sobą usprawiedliwiamy tę 
wścibskość i nietaktowność, że 
przecież taka jest cena sławy, że 
celebryci muszą się liczyć z tym, 
że depczemy im po piętach. Ba 
– winimy ich za taki stan rzeczy! 
Przecież gwiazdy wiedzą, że są 
śledzone przez media, więc po-

winny się pilnować! A skoro się 
nie pilnują, to same są sobie win-
ne. 
	 I nikomu nie przyjdzie do gło-
wy współczucie dla matki, która 
nie jest w stanie chronić wizerun-
ku swoich dzieci, dla kobiety, która 
nie może wyjść z ukochanym męż-
czyzną, by nie musieć się z tego 
później tłumaczyć przed światem. 
A ta nasza ciekawość potrafi do-
prowadzić do tragedii, jak miało 
to miejsce w 1997 roku, kiedy 
uciekające przed dziennikarzami 
auto księżnej Diany roztrzaskało 
się w paryskim tunelu. 
	 A przecież ci ludzie nie są ule-
pieni z innej gliny. Mają te same 
potrzeby, te same słabości, a gdy 
idą do toalety, nie zostawiają tam 
po sobie brylancików. Jedyne, co 
ich różni od reszty świata, to ich 
wpływ na naszą wyobraźnię. Na 
tym polega ich praca. Aktorzy 
zawodowo zmieniają skórę, two-
rząc kreacje, z którymi możemy 
się identyfikować. Pisarze tworzą 
nowe światy, w których się zaszy-
wamy. Muzycy ubierają emocje 
w słowa i melodie, grając przy tym 
na naszej wrażliwości. 
	 Tylko tyle i aż tyle. Czy to po-
wód, żeby rościć sobie prawo do 
zaglądania im w pielesze? Abso-
lutnie nie. Jestem wielką miłoś-
niczką kina, ale nie interesuję się 
zbytnio życiem prywatnym moich 
ulubionych aktorów. Po prostu 
nie obchodzi mnie to – tak długo, 
jak mogę podziwiać ich pracę na 
ekranie, nie zaglądam tam, gdzie 
nie powinnam. Bo postawcie się 
w ich sytuacji – czy chcielibyście, 
żeby Wasze dzieci odbierał ze 
szkoły ochroniarz? Czy chcieliby-
ście zobaczyć na pierwszej stronie 
gazety swoje rozstępy? Nie. Więc 
nie każcie tak żyć innym. 
	 Spektakl z Anną Przybylską 
wciąż trwa – wywiady z lekarzem, 
zdjęcia jej partnera i dzieci, wspo-
mnienia „zaufanych osób z oto-
czenia aktorki”. Dopóki te igrzyska 
będą trwały, rodzina nie będzie 
miała spokoju i czasu na żałobę. 
A sprawa ucichnie, kiedy zniknie 
zainteresowanie. Dlatego zachę-
cam, abyśmy przestali już szperać 
za cudzą tragedią i skupili się na 
sobie. Nie czyńmy drugiemu, co 
nam niemiłe. 

Karla

Czasem wydaje mi się, moi drodzy 
Czytelnicy, że zbyt często przyznaję 
się przed Wami do moich niedosko-
nałości, ułomności mojego charak-
teru. Niech Wam się nie wydaje, 
że robię to z powodu skłonności 
do ekshibicjonizmu. Nie, robię to 
ponieważ wszelkiego rodzaju nie-
doskonałości, których tak wiele 
w każdym z nas, są po prostu cie-
kawe, więc dzielę się tym z Wami. 
W czasach, gdy media atakują nas 
z każdego kąta, gdy wiemy już 
wszystko o wszystkich, coraz trud-
niej o rzeczy ciekawe i, jak sądzę, 
powinniśmy o nie dbać, hołubić.

A więc dziś przyznam się przed 
Wami do jeszcze jednej rzeczy. Zu-
pełnie, ale to zupełnie, nie intere-
sują mnie wybory do samorządów. 
Lokalna polityka wydaje mi się nud-
na, pozbawiona klasy, nieciekawa 
w sposób dla mnie tak oczywisty 
jak to, że większość samorządow-
ców pragnie zaistnieć wyłącznie 
po to, by mieć punkt wyjścia do 
zrobienia kariery w tzw. polityce 
wysokiej. Oczywiście zdaję sobie 
sprawę, że się mylę, że nie każdy 
jest cyniczny draniem, dla które-
go miejsce w urzędzie miasta czy 
gminy to takie małe korytko i abso-
lutnie nic więcej. Oczywiście zdaję 
sobie sprawę, że mój brak zainte-
resowania jest rzeczą naganną, bo 
powinniśmy się interesować spra-
wami lokalnymi, powinniśmy się 
interesować, kto w naszym imieniu 
będzie zarządzał majątkiem należą-
cym do nas wszystkich i kto będzie 
mógł wpływać na przyszłość naszą 
i okolicy, w której mieszkamy... Zda-
ję sobie z tego wszystkiego sprawę, 
a jednak trwam w swojej głupocie, 
mało tego, im jestem starszy, tym 
bardzie jestem w tej sprawie za-
twardziały. Politycy dobrze znają 
tego typu przedstawicieli elekto-
ratu i szczerze nimi gardzą (co ja 
osobiście rozumiem i nie mam do 
polityków o to żalu), bo tacy jak ja 
to ludzie, których niewiele intere-
suje, ale za to potem mają bardzo 
dużo pretensji do władzy, że nie 
jest taka, jak ją sobie wyobrażali 
i do tego wszystkiego robi rzeczy, 
z którymi się nie zgadzają.

Tak jest od zawsze, ale... ja bym 
się chciał bardzo dowiedzieć, dla-
czego tak ze mną jest? Są przecież 

ludzie, którzy znają kandydatów 
na burmistrzów i na długo przed 
wyborami wiedzą, na kogo będą 
głosować. Ale skąd to wiedzą? 
Mieszkają koło tych ludzi, cho-
dzą z nimi na piwo, pracują z nimi 
w jednej firmie, chodzą na sesje 
w urzędach? Bo mnie się wydaje, 
że właśnie tak jest i chyba nie ma 
innej możliwości.

Dziś przeczytałem wypowiedź 
jednego z kandydatów na burmi-
strza. Poza pretensjami do swoich 
adwersarzy niczego się jednak nie 
dowiedziałem o programie tego pa-
na i nie tylko tego pana, nie znam 
programu, a pewnie i nazwisk żad-
nego z kandydatów na burmistrza, 
nie wiem kim są, czego chcą doko-
nać i dlaczego miałbym głosować 
właśnie na nich?! Nie wiem tych 
wszystkich rzeczy, bo się tym nie 
interesuję, tylko że... czy przypad-
kiem nie powinno być odwrotnie?! 
Czy kandydaci na burmistrzów Pia-
seczna (i każdej gminy w Polsce) 
nie powinni mnie odszukać, zain-
teresować własną osobą, zapu-
kać do drzwi i... napić się ze mną 
kawy albo choćby uścisnąć moją 
dłoń?! Ktoś powie, że to przecież 
niemożliwe, że żaden kandydat nie 
jest w stanie odwiedzić wszystkich 
mieszkańców gminy. Zgadza się, 
tylko że zwycięzca w takich wybo-
rach zwykle zawdzięcza swoje sta-
nowisko przewagą kilkudziesięciu 
a czasem kilkunastu głosów, więc 
może warto zadbać właśnie o tych 
kilkudziesięciu, przekonać ich do 
siebie i swojego programu, nawią-
zać nić sympatii. Politycy aspiru-
jący do roli posła dzięki wsparciu 
swoich partii organizują kampanię 
informacyjną i w lepszy lub gorszy 
sposób czegoś się o nich dowiadu-
jemy. W przypadku wyborów do 
samorządów najczęściej widzimy 
jakiś plakacik, na którym dowiaduję 
się, że kandydat jest uczciwy (bo 
tak napisał?) i chce zmian na lep-
sze (a kto by nie chciał?). Poza tym 
nie wiem absolutnie nic. Ktoś po-
wie, że przecież na taką kampanię 
potrzebne są pieniądze, i to duże 
pieniądze. Zgadza się – tylko że ja 
nie chcę na stanowisku burmistrza 
golasa, którego największą ambi-
cją jest biurko, sekretarka i tytuł 
burmistrza, bo do tej pory był bez-

robotny i te wybory są dla niego 
szansą na dobre wypłaty, a często 
i okazją do kombinowaniu na boku 
w majestacie prawa. Powiecie, że 
to mało demokratyczne, że każdy, 
nawet najbiedniejszy człowiek ma 
prawo ubiegać się o najwyższe sta-
nowiska. Zgadza się, tylko jeśli nie 
mamy majątku, to tym bardziej 
musimy ciężko pracować na swój 
wizerunek. Każdy z nas ma w tej 
chwili niemal nieograniczone moż-
liwości pokazania siebie i swoich 
dokonań poprzez różnego rodzaju 
media, fora internetowe, porta-
le społecznościowe czy poprzez 
prasę, radio i telewizję. I takiego 
kandydata powinniśmy poznawać 
przez cztery lata przed wyborami, 
poznawać poprzez jego codzienną 
pracę nad tym, by być rozpozna-
walnych w tej małej społeczności 
jaką jest gmina, w której mieszka, 
powinien być rozpoznawalny na 
ulicy i... być lubianym przez tę spo-
łeczność. Jakaś straszna choroba 
drąży cały świat, państwami rządzą 
osobniki nijakie, bez charyzmy, nie-
zdecydowane. To dlatego właśnie 
Putin na ich tle zdaje się być przy-
wódcą narodu dobrze wiedzącym 
czego chce, do czego dąży i jest 
zdecydowany urzeczywistnić swoje 
cele. To właśnie dlatego w obliczu 
kryzysu miłościwie nam panujący 
wielcy tego świata nie mogą się 
zdecydować na żadne poważne 
kroki, gdy spotykają się z szantażem 
jakiegoś bandyty. A przecież każdy 
z nich, kiedyś startował do wybo-
rów w swoim okręgu, w maleńkiej 
gminie i marzył o wielkiej polityce, 
o władzy... 

Ciężko jest zmienić takiego 
starego osła jak ja, ale... być może 
warto próbować, bo taki trening 
na tysiącach osłów może się potem 
bardzo przydać w Sejmie RP a może 
i w Białym Domu?!

Ryszard „Pako” Fajer

\\\  KONIEC Z KARLĄ

Cena sławy
\\\  FAJERWERKI

Kandydaci

napisz do autorki
k.hofman@przegladpiaseczynski.pl

FELIETON

napisz do autora
r.fajer@przegladpiaseczynski.pl

R E K L A M A


